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Teatr Polski Jutro 
wiecz. Asekuracia wierności 

Cegielniane 63 -.. 
(DRAMAT i KOMEDJA). 

w środ,~ 
wieczór O~LĘ 

Opera i . Opere:łka Jutro 

wie cz. 1 ar.1 na aziewczęta Po bardzo nizkich cenach 
Po raz ostatni w tym sezonlel 

ZUZA· Przedstawienie d la 
prenu111erator6"" 

• I • 

t.6dzka 
111 Konst.aniynoweka 1i 16 . 

TEATR WIELKI 
W czwartek, 26 lutego r. b 

o godz 8 i pół wiecz 
JEDYNY KO N C ER 1· 
11 S& YNNEGO SKRZYPKA 11 

wieczór 

. 
. 6 u nlłow. Kair. I:. dz. 

Efrema . CIMBALISTY I 
I Bilety w składzie nut „Frydberga i Koca" PiotrkawŚka N2 90. r2261-B-l 

szkadzać urzeczywistnieniu projekt& 
mniej więcej zadawalającego. BI-BA-BO'. '' . ' 

scenka satyryczna
1 

_ 

otwarcie I Marca !9.4 r. 
w salonach : 1ote1u „SAVOY11

• 
To jest jednak tylko robota. ne-. 

gac;tjna, niszcząca, burzycielska. 
J e.steśmy pewni, ~e dalsze losy 

projektu po przesłaniu go do Izb nie 
dadzą siódemce Rady Państwa iad
nej miłej pociechy. 

--------------------
........ __.....__mb-•~„; . skiego nib doszły„. w ·szystkie inne Społeczeństwo nasze, jako ca-

• ; 1 spory drogą kompromisu usunięto, łość, nie szło na targowisko, n~ któ• 

legi. spór o język nie został rozstrzyg· rem pan Rurko z kompanją wyprze-
~ nięty i rozstrzygniętyn~ tyć nie daje .ulgi" · dla ino plemieńców. Na-

móg . ród z wielką przeszłością h·istorycz-

Ogień z wodą się nie zejdzie i 
projekt samorządowy w redakcji 
krzywdzącej nasze społeczeństwo, 

PRYSZCZE. Ogień z wodą pojedna0 się nie ną, stojący w pif\rwszym szeregu cy-
. -~~~~~~NĘ. moie; nienawiść i bezduszny forma- _wilizacji i kultury, nie potrzebuje 

prawem si~ nie stanie. 
S. G. 

CZERWON~CTWARZY lizm biurokratyczny nie mogą się zjawiać się na takie jarmarki. 
rW5ZELKIHlAP1YNAJSKUTECZNIW !JSUWA' pogodzić i po1ed1ltlć z miłością, spra- Nasze historyczne i przyrodzone 

nn ~I·n_DoJ111R D 7V wiedliwością i poczuciem żywotnych prawo do posługiwania się naszym Instytucje prawodawcze. 
IrftU 11 llrlł~ I interesów zarówno państwa, ~k i po- 7ęzykiem rodzimym nie mo~e być -§-
,_ \NYNA.l.AZ.KU APTE.KARZA 1~ 

JANA N IWIN' 5KIEGO. 1 szczególnych Jego części. ob1ektem kupna i sprzeda~y. nie ce- ' 
n M · · · k H 1 • hl · Z powodu zamieszczonych w 

DLA UNIKNIĘ,CIA NA~LAOOWNICTWA. KAZDE PUDEŁKO ' owy, wygłoszone w komisji po- mmy go,ia p. ur rn,am na ru e, am dziennikach moskiewskich i częścio-
ZAOPATRZONE JEST w PLOMBĘ NA KTÓREJ ZNAJ- ;ednawcze1, były doskonałem od bi- na dziesiątld t o nasz sJrnrb nieoce- wo petorsburskich artykułów i wia-
nwE SIĘ Nl?.2~ i NAZWISKO WYNALAZCY. • ciem tych dwuch sprzecznych stano- 111ony, które.g0 wartość 1 :.rnaczenie domości, w których rzekomo na pod-

JPRl!DAt ~~Pf~'f$'},~'fl~~Af~~HEUNYC/I : •w isk zasadmczych. uzCJaie całkowici e et L' 6Łiy ta druga s tawie słó w osób dobrze poinformo-
Podczas, gdy p. Szingarew prze- . „siódemka", z Ja0r ą p. E nr ic o pojed- wanych jest mowa o zamiarze rządu 

O - • kł d • · co do dokonania zmian w obe~nei z1s1e1sz, numer s a <J.ewszystkiern zwracał uwagę na zna- · nać się me mt.:Z.tl · procedurze biegu spraw prawodaw-.aię z 8 kolumn. czame uchwały dla stosunków pol~ Ufamy, że pominio wszystko, czych-organ urzędowy „Biuro infor-
----·----·--------- · sk0-ro~y1skich i p odkrl:lSi~ł, jaką czasy, w których tego rudza1u targ macyjJJe" d unosi, że ze strony przed

KALENDARZYK. 

Poniedziałek, 28 lutego 1914 r. 
D z i ś: Piotra Damiana. 
Jutr o: Macieja .Apostoła. 

Ogień i woda 
Tak, jak przewidywaliśmy, „dwiA 

!iódemki" nie porozumiały si~ i do 
t.adnego pojednania w kardynalnej 
sprawie praw języka polskiego w sa
nior7 . .ąo7.i.p miejskim Królestw11 Pol-

oiężką obelg~ chcą wyrządzić naro- odbywać się moż.e, miną: przyidą lu- s ta w1c1eli władz rządowych nie były 
dowi pols.kitHiii.. przeciwrncy j~zyka dzie, którym n ie będą imponować ;:- Kładan e żadne tego rodza1u oświad· 

Polskiego, p. !lt.trko puszci.ał si~ na przykłady pruokie i którzy nie będą r.ze11ia 1 ·w .ten sposób wszystkie in-
Jormac ,e gazet co do tego nie odpo

niesmaczn~ kvucepty o dziesiątce uważ~li obelbi Jl& narutlu polskiego w1adtti ą rzeczywistości. 
i rublU, p. KviJ)linsldJ, ·j..,,k zwykle, za środek, wwdący do un1fikacii pań- „Ross1ja" w arty.kule wstępuyn: 
groził widmem polskiej lllepodległo- stwowef. Poglądy tych ludzi w ko- między 1nnemi pisze, że pogłoski c 
ści, a p. Stiszynsldj usiłował wy- misji reprezentował najwyraźniej po- tycn lub owych zmianach w or gnni
.krAtnia komentować ustawy zasadni- seł Szingar1ew. W sprawledliwo~ci zacji ciał prawodawczych są zmyślo-

" ·ne przez osoby ·mające dużo wolnego cze. · i miłości widzi on interes pat'.:;f cza~u. 
Nie było w .komisH polaków, nikt wy, a nie w wak.e narodowościowe j . Potęga Ro-e1ji jej siła zewn42inn~ 

nie mógł przeto dać odpowiedzi p. Jut teraz siódemka wyznawców i moc wewn~trzna, opiera.Jl\ s ię "~ 
Rurce, uczyni to jedna1{ w imieniu zasad nienawiści nie jest w stanie zgodnej z pra wem, lee~ · n i eugi~te; 

'ć K p l I · działalności władzy wykona wcze j, naszego społeczeństwa pra-~, oświad- narzuci rólestwu o s nemu pro- odpowiedzia1neJ przed Monarchą i oj · 
C:4iaJqo, że ani :rubla, ani dziesiątki od jektu w formie nie do przy1ęc1a dla czyzną. 
niego polac,r brać nie c.b.cą i nie społecr,eństwa naszego. Jedyne, co z woli Monarchy wzi ęły swój 
wezmą. JM~e ona zrobić i en .robi, to prz~- początek i ciała prawoda~cze pań-
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stwa, n .katde z nich rozporządza 
jedną trzecią władzy prawodawczej. 

Pokojowy rozwój państwa rosyJ
skiego zalety od jednomyślnej pracy 
przedstawicielstwa narodowego, zje
dnoczonego poczuciem dobra ogólne
go z rządem zjednoctonym myślf\ l 
wolą Monarchy. 

Siedmioletnie doświadczenie jst
nienia nowych instytucji prawodaw
czych przekonało wszystkich ludzi, 
mających poczucie państwowości i 
oddanych ójczytnie, ~e moUiwość 
prawidłowego rozwoju prawodawstwa 
rosyjskiego i Aił twórczych ludu po
lega na z)ednoczeniu i porozumieniu 
przedstawiclełstwa narodowego z 
rzl\dem. 1 • 

Bez tego porozumienia niemoiW
'!W'a jest praca instytucji prawodaw
czych. Instytucje repreientacyjne, 
powołane przez Monarch~ do udziału 
w JAgo pracy prawodawczej, powin
ny szukać przeszkód, utrudniających 
ich prawidłową działalność raczej 
wśród siebie, ftnl~eli poza swemi mu
rami. 

.oto dlac~ego, - kończy .Ros
sł1a• ~ znaczenie instytucji prawo
dawczych i stosunek do nich władzy 
wykonawczej zalety nie od wzglę
dów i wpływów postronnych, lecz 
tylko od nich samych, ich dobrej 
woli l gotowości poświęcenia dla do
bra· Rosji nietylko ambi~ii osobi
stych, ale i poszczególnych intere
reaów•. 

· O n~o~zie nol~to-rustiej. 

W tygodniku „Nowoj.e Zwieno• 
p. Lel zamieścił artykuł, poświęcony 
Diodzie polsko-ruskiej w Galicji .Ugo
da doszła do skutku w gmachu sej
mowym w sali „ Unji Lubelskiej" 
gdzi~ z pi~knego obrazu Matejki pa~ 
trzyh na potomków swych mę~owie 
lubelscy, •Jaśniały sokole oczy osta· 
tniego Jagiellona... Ja.k w r. 1569 
tak i w 1914 zwye-i~tyła zasada: „Sa~ 
Ius p~blica - suprema lex". Polacy 
podali dłoń rusinom-dokonano rze
czy wielkiej. Pamiętać bowiem ua
leity, iż: 

.z narodem rus.kim związał po
laków los. ·- Prawdopodobnie na 
z':'-wsze. SĄ ?Di ~wiązani nie zewnętrz~ 
me, mechamezme, lecz wewnętrznie 
chemicznie w .jednym i tym samy~ 
organi:t.mie". '· 

Nie tylko Galicja Wschodnia po
siada ludność mieszaną, polsko ruską, 
lecz podobny stan rzeczy pomimo 
~pły\~ów rosyjskich - obserwowany 
Jest J w • .kraju południowo-zachod
IJiJU". Nie wymaga to wyjaśnień 
szczegółowych ... 

~n~czenie ugody lwowskiej jest 
dwo1ak1e. Przedewszystkiem wzma
cnia ona państwowość austrjacką 
.jednak jest to 11:mwzenie t l ko przy: 
pad kom·. · 

!'1:iu1.:z ~ie jest przypadkiem fal<t, 
jaśn1e1~cy Jak ~ym b?J, ~e najst&rszy 
z ~odzmy sło~1ań~k1ej 1 najmłodszy 
jeJ syn podah sob1~ wzajemnie dło
nie. Nie jest przy padłdem fakt nie
słychanej donlosło'3ci, ~e polacy je
dyni.~ świ~cie . słowinńskim przed
~taw1c1ele p1erwl_astJrn Apollińskiego 
mdyw1dualnego I 1akościowego, zna
letli w rusinach możność poł~cze11ia 
n~tury ary~to~cratyczucj swej indy
vt1ąualnośc1 historycznej z pierwia
stJ~1em demoJcratycznym, Dyonizyj
sk1m pozostałej Słowiańszczyzny"'. 

Polacy to plem1e prawdziwie 

znaczenie tylko równouprawnionego 
członka rodziny słowiańskiej". 

Dziś, jutro - plemie małoruskie 
etanie si~ narodem. 

„Dziś rut „istinno-rosy1skl• dep
cze 4:15 milionów słowian w granicach 
Rosji. Jutro b~dzie to ni~motliwe•. 

Rosja za;mie nale~ne jej miejsce 
w Słowiańszczytnie, nie zaś mieisce 
zdobyte za cenę upośledzenia jedne1 
trzeciej cz~ści słowian. 

„Rlucz złoty do godowej sałi sło
wlańs.kiej znaleźli polacy we Lwowie 
dn. 28 stycznia 1914 r.". 

I zda się, kończy p. Lel, królew
ska dłoń Zygmunta błogosławi duchy 
narodów Zachodu i Wschodu. 

O Dymfsję prof. Grimma. 
Sprawa udzielenia dymisji prof. 

Grimmowi znowu przybrała ostrą 
form~ j wysunęła się na plan pierw
szy w kronice parlamenturnej. Jak' 
donosi „Rusk. Sfowo" prezes Rady 
ministrów Goremykin, na ekute.k in
terwencji członków Rady państwa 
zwrócił się do ministra oświaty, Kasso 
z żądaniem cofnięcia rozporządzenia 
swego w sprawie profesora Grimma i 
zlikwidowania tej sprawy przez zna
lezienia legalnego wyjścia z sytuacji. 
Minister hasso oświadczył, ~e cofnąć 
rozporzf\dzenia nie mote, gdyt uzy
skało ,jut ono sankciQ Najwyższl\, a 
ogłoszenie dymisJi uległo zwłoce ze 
wzgl~dów technicznych. Goremykin 
wyraził ~al z powodu takiego obrotu 
sprawy i oświadczył, te obecnie nie 
b~dzie się wtrącał do niej z czysto 
formalnych wzgl~dów. 

Rozporządzenie o uwolnieniu prof. 
Grimma nastąpić ma w dniach naj
blitszych. 

Członkowie Rady państw.a nie 
wyłączając prawicy uwataią wystą
pienie ministra Kasso za akt wrogi 
przeciw1co izbie wy~szei i zamach na 
1iietylrnlność poselską. Istnieie praw
dopodobieństwo, że Rada państwa nie 
uniewa1;ni mandatu prot_ Grimma 
który powinien utracić po usuftlęci~ 
go ze stanowiska profesora. W ko
łach parlamentarnych zwracają uwa
gę, ~e hr. Kokowcow złotył wizyt~ 
prof. Grimmowi z powodu przykro
ści, jakie spadły na niego. 

. Jt;ik donosi „Gołos Moskwy", mi
rnster1u1:11 spraw wewnętrznych po u
kończem~ prac J~omis1i międzywy
dz1ałowc_J, poświęconej sprawom 
chełmskim, złoży radzie ministrów 
wniosek, domagaJący si~ jaknajszyb
szego przeprowadzenia w drodze 
prawodawczej następujących zarzą
dzeń: 

· i) wprowadzenia w gub. chełm
skiej samorządu ziemskiego z u
względnieniem właściwości miejsco-
wych; · 

2) zmiany systemu wyborów do 
ci~ .prawodawczych z gub. chełm.
slo~1 w ten spo~ób, aby gubernja ta 
posiadała specialną reprezentaci~ w 
Radzie państwa; aby liczba członków 
Dumy pa.óstwowei, wybieranych z teJ 
gubernji była powiększona do 8, 
przyczem 2 ~ył~by prawosławnych; 

I 
małych państw europejskich, a więc 
Szwajcarii, Holandii, Szweoji, albo 
Danji. Owi inspektorzy b~df\ nadzo
rowali administracJę, sądy i policję, 
B~dl\ też mieli prawo udzielania dy
misji nits~ym urzędniJwm, którzy się 
okażą niezdolni, albo zawinie, na słut· 
bie. Inr.pektorzy będfł miel1 pra 
wo mianvwania nowych urzędników. 
Natomiast przy nominacji i dymisji 
urz~dnil{ów, mianowanych na podsta
wie irade sułta:dskiego, inspektorz1 
generalni będą siQ musieli poprzf'ld· 
nio porozumieć z ministrami w Kon
stantynopolu. 

Równiet o nieporozumieniach z 
generał-gubsrnatorami tureckimi. a 
zwłaszcza o nieporozumieniach, wy
magających wydania natychmiasto
wych zarz;ąozeń, inspektor generalny 
musi telegraficznie złożyć sprawo
zdanie ministrowi spraw wewnętrz-

C Zajioie w komiaJI bu• 
d•etowej. W komis11 budtetowej ro
zegrało si~ 21 bm. zajście nast~pujl\C8 
w obecności nowego ministra skarbu 
Barka. Referent budtetu kancela.rj) 
kredytowej scharakteryzował sympa
tycznie Kokowcowa jako ministra 
skarbu. Markow i Zamysłowsklj prze· 
rywaU przemówienie referenta. Prze
wodnicze,cy komisJi Aleksie1enko za, 
proponował referentowi, ateby nie u, 
legał tym wybrykom. Wówczas opo
zycja zacz~ła protestować. Aleksie
jenko złotył przewodnictwo i opuści{ L 

salQ posiedzeń. Po przeproszeniu go 
jednak przez Markowa i Zamysłow
skiego, Aleksiejenko pozostał prze· 
wadniCZl\Cym komisii budtetowe1. 0~ 
pozycia zaświadczyła, te protesty je) 
nie dotyczą, Aleksjejen.ki. 

nych, poczeim w przeciągu czterech Q •. • 
dni musi si~ odbyć radli ministerja1- armj I I f' OC ie. 
na w tej sprawie. Nadto powyższe 
skargi telegraficzne jnspektorów mu-
szą otrzymać ambasadorzy mocarstw 
europeJskicll do wspólnego załatwia- Jak donosi • Warszawskl1 Dnlew
nia z rza,dem tureckim na wy padok-, nik•, minister sprawiedliwości d. 26 
gdyby ten ostatni nie zgodził się na z. m. przesłał Renatowl rządzącemu 
poglądy inspektorów. do rozpow1zechnlenla otrzyma.ny od 

Inspol•tu1·zy generalni będą mieli ministra spraw wewn~trznych wykaz 
tak~e prawo wydawama decyzji w wiadomości o arm)i i flocie. Poda
aporach innego rodzaju. Ustawy i wanie tych wiadomości do druku za
rozporządzenia urzędowe liędą ogło- bronione jest na mocy art. 1 oddz. 2 
szone w języlrn miejscowym. Wyro- praw z d. 12 lipca 1912 r. o zmianie 
ki sądowe będą wydawane po turec- praw obowiązujących o zdradzie sta
ku, a tam, gdzie to będzie moWwem, nu i szpiegostwie. 
do wyroku b~dzle podane tłumacze- Pomieniony wykaz zawiera na-
nie w języku miejscowym. st~puil\Ce przepisy: 

Ormianie i turcy otrzymają u- Zabrania si~ podawać do druku 
dział w budżecie szkolnym odpowied- wiadomości: 
nio do stosunku procentoweg-o, pła- O ze.mierzonych l wprowadzo
conych przez siebie podatków na nych zmianach w uzbrojeniu armji 1 
rzecz szkolnictwa. marynarki, o utworzeniu nowych od-

Katda gm.ina będzie miała prawo działów wojennyoh i floty, ,jako też 
utrzymywania s~l<ół z własnych fun- o zmianach w liczbie oddziałów ist
duszów. Każdy poddany państwa tu- niejących, o uzbrojeniu budowanych 
reckiego ma speJniać słutb~ wojsko. okrętów floty lub okrętów, które ma.
wą na tem terytorjum wojskowem, ją byó zbudowane, o nap1awaoh na 
w l<tórego obrębie stale mieszka. okrętach floty, )etelf te naprawy 
Zołnierz8 dla Jemenu, Assyru i Ned- chwilowo osłabiają pogotowie bojowe 
tydu mają być proporcjonalnie re- okrętów; o ilości amunicji oraz in
kruto.wani z wszystkich części pań- nych zapasów dla potrzeb wojennych 
stwa odpowJednio do ogólnej Hości w oddziałach wojska, warowniach, 
t.ołnierzy danego terytor1 urn. Te sa- }>Ortach \ na okr~tach wojennych; o 
me postanowienia obowiązują także obecnym stanie pogotowia bojowego 
przy rekrutowaniu marynarzy •. Jazda i znaczeniu podczlls wojny twierdz, 
nieregularna b~dzie zmienioną w puł- fortyfikacji, fortów wojennych i pod
.ki kawaler.Jl rezerwowej. Broń tej staw operacyjnych; o dokonywanych 
ka.waler1i będzie przechowywaną w w tych miejscach robotach, w celu 
składach broni i wydawaną · rezerwi- wzmocnienia· pogotowia boiowego; o . 
storn tylko na czas manewrów 1 kon- projektach budowy riowych, roz
centracji wojskowej. Podczas pokoju szerzenia lub zniesienia istniejfloyoh 
oficerami tych pułków rezerwowych warowni hrb podstaw operacy)nfch; 
będą oficerowie armji regularnej. o manewrach bojowych i 6wiczemach 
Zołnierze będą obowiązani do jedno- strzelniozych floty; o przebiegu i 
rocznej słut.by czynnej. Zywienie wynikach mobilizar.ji próbnych ikon
koni ma s1~ odbywać Jrnsztem t.ołnie- · trolu}ących w armji .i flo-eie; o prze
r~y. W ten sposób wszyscy poddani biegu i wynikach mobilizacji prób· 
tureccy mają słutyć w lrnwalerJi re· nych i kontrolu.j~cych w arm.)l 1 flo
zerwowei, .która podczas ćwicze:d b~- cie; o przebiegu manewrów i ruchów 
dzle podlegała przepisom policyjnym koncentracyjnych w gubernjaoh i o
arm i i reguiarne.j. kręgach pogranicznych; o zaprzesta. 

Rzec!i pr.osta, ~e ~yciąg, ogłoszo- niu udz}elanfu urlopów wojskowym 
ny w dz1enmku „ Tanm", zamilcza o i o wezwaniach do właśoiwyoh od
wielu bardzo wa~nych postanowie- działów tych wojskowych, którzy są 
niach, uczynionych na korzyść ludno- na urlopie lub w rezerwie; o pow
ści cłlrześcjańskiej. Owo zamilczenie strzymanJu uwalniania oddziałów woj
zrobiono dlatego, at.eby nie dratnić skowych do rezerwy; o przesunl~oiu 
mahometan. oddziałów wojska w kierunku granic 

..4.. N. i o frachtowaniu lub ścil\g&niu okr~
tó w handlowych do portów. 

WiaDomości og61ne. 
--~- ~-

3). uzupełmerna prawa o związ
kach I stowarzyszeniach w ten spo
~ób, by ustawy organizacji już zare-
1estro\\'anych, o ile działają w gub. 
chełmskiej, były ponownie przejrza
ne, .a to. w ~ym celu, by zapobiedz 
możhwośc1 działania w gub. chełm
ski~j t!ildch organizacji, których za
dania 1 cele sprzeczne są z temi, do 
1c~ór,vch dąiył rząd przy wyodr~bnia
mu Chełruszczyzny. 

C Samorząd ...;iejski. W 
przyszłym tygodniu prawdopodobnie 
Duma rozwa~ać będzie wnioski ko
misji poiednawczej w sprawie samo, 
rządu dla miast Królestwa. Istnieje 
przekonanie, te Duma odrzuci pro
jekt. 

Moo obowiązu)f\C& powyłszego 
wykazu nie dotyczy wjadomośol, .któ
re były lub b~dą w przyszłośoi ogła
szane przez senat rzf\dzący, wydziały 
ministerium wojny lub marynarki, 
lub zaaprobowane do druku przez· 
pomienione wydziały. 

. Przepisy powytsze obowlf\ZUjf\ ~ 
Cif\gu roku od dnia ich ogłoszeniL 

R~form1 ula ~~atolj1 w~cn~unL!. 

<.. . .; K~sso. W przyszłym ty
godnm mm1ster oświaty Kasso wy
Jeżdża na Krym; w podróży tej upa
tru11:l początek .końca jego urz~o
wama. 

r Zakaz obchodu jubileu• 
szu Szew „zenk1. 

Ze śwfata. 

królewskie", 1ct6re w ciągu trzech 
wieków potrafiło rzttdzić państwe1r., 
~ Jrtórem stanowiło zaledwie jedną 
piątą cz,~ ść ludności. Polacy padli 
o.flarą og!o1~u. swych zadań. Nie by
h tioś6 s11m 11czebn10„. Potęgę rusi· 
11ów st1rno\\:l w~nśnie ich liczebność ... 
Przeto zlanie SIQ św1atła Apollińskie
go z głębią Dyonizosn morze stwo
rzyć kultur~ wysoką i potę~ną, któ
ra zabezpieczy Słowiaiiszczyźrnc miej. 
s~e należne Jej w świecie. Krok 
pierwszy w tym kic-runJrn zrobjono 
we Lwowie. 

.. ~e7.z Jl~J,~ż \I o bee tego rola Ro
SJl \\ clt1\\lall::JZC:ZYŻ!!le'? 

l~os ~ l slowiuńszc:zyzna nie są 
P?1ęc1a 1?e_utyczno z punktu widze
nia slomanszczyzny. Rosja nie jest 
celem snma w sobie„. 

Dziennik turecki „ Tanin• w Kon
sta1Jty nu polu, będący teraz orgauem 
komitetu nliodoturecJciego, ogłosił 
wyciąg z uJdadó~, tyczących siQ re
f?rm w Anntol11 wscł1vdniei. Wy
ciąg ten pochodzi z biur rządowych. 

Na czele terytorjów inspekcyj
n!ch- będą stali inspektorzy general
rn. IrrnpeJctorów generalnych zamia
nuje rząd tnrecki .z pośród obyw1tfV..i 

Minister spraw wewnętrznych ro
zesłał do gubernatorów i naczelników 
~iast ok.ólniJr, wzbraniaiący urządza
llla publicznych uroczystosci na cześć 
Szewczepki, nazywania iego imieniem 
z~kładów naukowych, ulic, wyznacza
nia stypendiów, zbierania ofiar na 
fundusz im. SzewczenJci. 

Odsłanianie pomników i biustów 
nie powinno nosić charakteru uro
czystości publicznJ·clJ. 

O Nowy zakaz pruski. „Nil
rodni Politika" donosi, ~e rząd prus
ld wydał rozporzą(}zenie, aby obywa· 
telom austrjackim pochodzenia sło· 
wiańAkiego nie pozwalano pod ża
dnym pozorem na osiedlanie si~ ~ 
Poznańskiem. 

! J O naukę religji po poi• 
•ku. ~upcy berlińscy polacy wy· 
stosowali do władz duehownych w 
Berlinie podanie, domn u aiące się wy
kładania religji dzierium polskim w 
.J~Zyku polskim. C ',:io•v1edział ns 
pQdanie ksiądz Klein fldern ż13 1) 
nie ma prawa do udzielania 'podob
nego nakazu prefekh>m i 2) t~ hyłP 

,.,Rosja posinda dla nas (słowisn) Wszelkie zgromadzenia z powodu 
jubill:luszu są niectoiwolnne. 
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by pedagogicznym błędem uczenie w 
języku polskim religji dzi~ci, któ~B 
ju~ od czwartego roku ~yc1a uczą s1~ 
po niemiecku. 

z za kordonu. 
[] Agitac a „rusofilska". 

We wschodniej Galicji, zwłaszcz.a na 
Pokuciu, wzmogła się agitacja ry
sofilska. Agitatorzy rozda1ą pie
niądze i ka~ą podpisywać cbłopo~ 
deklaracje, !2'.e przystają dobrowolme 
do cerkwi prawosławnej. Jak dono
si lwowska „Prikarpackaja Ruś"~ ru
sofile wysyłaią masowo podzięko
wania hr. Bobryns.k:iemu za jego wy
stąpienie w procesie węgierskim. 

(] Samobó!stwo. W ZaJrnpa
nem w dolmie Kościeliskie) odebrała 
.!!Obie ~ycie wystrzałem z rewolweru 
Zofia Janczewska, lat 22, rodem z 
'Litwy. 

Z Cesarstwa. 

t::. Rewizje 1 aresztowania. 
W Sarapulu, wiatckiej .gu~„ w r~
dakcji gazety „Kama" i m1eszkanm 
jej redaktora przaprowadzono rewi
zje. Trzecia to jut rewizja w ciągu 
.jednego miesiąca. 

- W Rostowie nad Donem arei::z
towano 15 osób. Poniewat w liczbie 
aresztowanych znalazł siQ prezes ka
sy chorych fabryki „New Wilde i 
sp.•, robotnicy tej ostatniej zastraj
kowali. Za!Z.ądali oni wyjaśnień, cz;r 
istotnie aresztowanie Jego związane 
jest ze sprawami kasy chorych. Ro
botnikom polecono wybrać deputuc}ę, 
z którą obrady nie doprowadziły jed
nak do żadnego rezultatu. RobotniG 
cy wrócili do pracy. 

t:i. Wpływy ks. Meszczer• 
skiego. Poseł saratowski do Du
my Państwowej Gotowickij w rozmo
wrn z dziennikarzami oświadczył, ?.;e 
dyrektor departamentu policji Bielec
kij otrzymał dymisję skutkiem zs.
largu z wydawcą .Gra~danina" ks. 
Meszczerskim. Ks. Meszczerskij pro
::;H go o infermacje, dotyczące życia 
prywatnego kilku wybitnych osób. 
Bielecki) odmówił. Po nieiakim cza
sie do Bieleckiego z podobną prośbą 
przychodził przyjaciel ks. M., urzęd
nik ministerJUm spraw wewnętrz
nych, Burdukow, Bielec.kij rozkazał 
służbie nie wpuszczać więcej Burdu
.kowa do swego gabinetu. Wkrótce 
potem dymisJR Bieleckiego była rze
czą zdecydowaną. Ks. Meszczerskij 
wyzyskał swe stosunki. 

e::. f.11apad zbrojny na mi· 
ljonera. Wieczorem w Saratowie 
w śródmieściu dokonano napadu 
zbroJnego na mieszkanie mil1onera 
Ciludobina. Trzech uzbrojonych ban
dytów, żądając pieni~dzy, zraniło 
C.hudobina, jego żonę i słu!Zącą, po
czem zbiegło. 

D. Za odtańczenie „tango". 
Na scenie teatru mie.jskiego w JałCie 
policja pociągnęła do od powiedzial-
11ości kryminalnej wykonawców tańca 
„tango", pod zarzutem dopuszczenia 
si~ czynów przeciwnych moralności. 

Z Litwy~ usl. 

.Sprawy o~t'!t&aunllle. 

W ostatnich czasach przyjęły 
sieć szkolaą i uch waliły powszechne 
nauczanie gm. Gutkowo, w pow. 
sierpskim i gm. Zielona w pow. 
m.ławskim. Ogółem dotąd uchwalon" 
w 59 gminach 480 nowych kom pb
tów szkolnych w gub. płockiej. Przed 
zaprowadzeniem sieci szkolnej te 59 
gmin wydt'lwały na szkolnictwo 41,334 
rb. rocznie, obecnie zaś wyda.jfl1 

130,146 rubli. 
W Lipnie, na wniosek naczelnika 

dyrekcji naukowej, postanowiono 
znieść drugi i trzeci oddział, w któ
rych to oddziałach bywa zwykle ma· 
ło dzieci, i założyć natomiast wyższą 
czteroklasową szkołę początkową. 
Niemniej ważną sprawę poruszono w 
syndykacie rolniczym. Wykształcenie 
ogólne i fachowe nM.zych rzemieślni
ków sioi na dość nizkim poziomi0, 
więc szkoła fachowa rzemieślnicza z 
kursem czterech klas miałaby wielką 
rację bytu. Uznano zatem koniecz
ność założenia szkoły rzemieślnicze.j 
z kursem progimnazjum na wzór po· 
dobnej szkoły w Kutnie. Do opraco
wania programu szkoły i do zdoby
cia funduszów wybrano specjalną ko
misję. 

Statystyka 1iauczycieli i nauczy
cielek w szkołach rządowych elemen
tarnych gub. płockiej przedstawia si~ 
za ostatnie kilka lat w cyfrach: w r. 
HIOB były 262 osoby nauczające; · w 
1909 r. - 268; w 1910 r. 280; w 1911 
r. - 293; 1912 r. - 300; w 1913 
r. - 373. W ostatnim roku przyjęto 
na posady nauczycielskie 104 osoby, 
a z innych gubernji 30 osób. Sród 
373 osób nauczających obecnie • w 
szkołach ludowyc11 elementarnych 
jest 80 ko bi et, czyli 21 proc. 

Wiadomości kraiowe. 

„, e, .l~rou1uu1;eu1a hUJJCÓW \Varsza
wy, w celu dalsze~o trnztałcenia się 
za gt·an1cą 

+ Napad rizi.„ów. Na jadą
cego z Zyżyna do Baranowa, w gub. 
lubelskie1, przez las, W. W. Pasiecz
nego, nap1,1dło stado dzików. Dziki z 
niezwyklą wściekłością natarły na 
1 adącego • t.ylko dzięki przytomności 
woźnicy ! ~1lnym koniom, zdołał oll 
unilrnąć ~r 'żącego niębezpieczeństwa, 
gdyż dziki przez dłuższy czas goniły 
jadących: 

+ N~pady bandyckie. 0-
nogdai, o godzinie 4 min. 30 po pr
łudniu, do kantoru piekarni pp. Kr"
piwnickiego i Chamca w Warszawie 
we~ło trzech młodzieńców, .którzy 
wydobywszy browningi, skierowali je 
do obecnyc.h w kantorle: zarządzłl.
jącego piekarnią p. Fertlynanda Sło
mińskiego, oraz pisarza z sąsiedniego 
składu drzewa, Szlamy Goldberga. 
Przyszykowane na stole na wypłatę 
siedemset rubli jeden z bandytów 
zabrał do kieszeni, a następn1' zre
widowali Geldberga i zabrali mu ca
łą posiadaną gotówkę w ilości 235 
rubli. Zamknąwszy Sł. i G. w kan
torze na klucz, bandyci najspokoj
niej wyszli na ulJCę. Obrabowani 
zmuszeni byli wyjść z kantoru przez 
okro na podwórze i dopiero wtedy 
zawiadomHi o rabunku policję 8-go 
cyrkułu, która zajęła się odszukaniem 
bandytów. 

- Tegoi dnia, wieczorem, do kan
toru fabryki łózek żelaznych Stellera. 
i Lewinsona, przy ulicy Zakroczym
skiaj w Warszawie, wtargnęli ban
dyci w wieku lat 20-23, uzbrojeni 
w brauningi. W kantorze byli obecni 
podówczas, Jakób Lewinson, buchal
ter fabryki Moszek Borkowski i Ben
iamin Bernard. Bandyci, wszedłszy 
do kantoru i widząc obecnych, zam
knęli drzwi, prowadzące do wn~trza. 
fabryki, a jeden z nich wystrzelił z 
braninga w su.fit. Następnie rabusie 
zażądali gd Lewinsona, aby im oddał 
.klucze od kasy ogniotrwałej, co wy-

---- ·-·· straszony wystrzałem L. natychmiast + 2.awieszenie wydawnic- bez oporu uczynił. Otworzywszy ka
twa. Na mocy postanowienia war- sę, jeden z bandytów, podczas gdy 
szawskiej izby sądowei, zawieszono dwaj jego towarzysze jego trzymali 
wydawnictwo dziennika „Czas" aż do w szachu pod lufami rewolwerów 
chwili wydania wyroku sądowego. . obecnych, wyjął z kasy 700 rubli, 

+ Kary prasowe. Za „Echa p~zygotowane na wypłatę dla. robot
sprawy Bejllsa", pomieszczono w ie- n.1~ów, poc~em ws~yscy trzeJ opuś-
dnym z ostatnich uumerów „Kuriera c1h kantor 1 u~knęli. • • 
Włocławskiego", redaktor odpowie- . f 13-let.ni s~moboJca. We 
dzialny tego pisma, p. Ignacy Bart- WSl rar~z~k, 1łżec~10go powiat.u, ~ub. 
nicki skazany został przez generał- radomskie], 18-letm syn włośc1anrna, 
gube~natora na 200 rb. kary z za- M~lianowski, sko~zysta~ z ~ieobe?n~
mianą na dwa miesiące wię7.ienia. ś~I w domu sweJ rodzrny 1 powiesił 

+ Sprawa prasowa. Sąd o- się. • •• , . 
kręgowy warszawski rozpoznawał . + _Skutk,• P•Janstwa_ •. We 
sprawę redaktora „Muchy", p. Wla- wsi _Cm10ló~, '"' gub. radoms~1e7, 67-
dysława Buchnera, oskartonego o to, letma B~lbma Kołlrnt, ~yp1ła _ty
że wbrew wyrokowi Izby sądowej, le wó,dk1, ~e l~żaJa dwrn godzmy 
którego mocą wydawnictwo „Muchy" bez przytomności, 1 w końcu zmarła. 
zostało zawieszone, Buchner, na pod-
stawie Manifestu, nie czekając na 
rozporządzenie Izby w sprawie 
wskrzeszenia wydawnictwa, zaczął na 
nowo „Muc.hę" wydawać. 

Sąd skazał red. Buchnera na 4 
dni aresztu i na 300 rb. kary. 

+ bary na cele publ.czne. 
Lubel:::kie 'l'ow. rolnicze otrzymało w 
darze od p. Erazma Plewińskiego jf!
go dobra Felin, w gub. Lubelskiej w 
celu urządzenia w nich szu:oły rolni-

W jakim stosunku? 
Czytaliśmy w pismach mieJSco

wych, że zapomogę rządową dla 
szkół początkowych mieiskich magi
strat łódzki podzielił w ten sposób, 
że z ogólnej sumy 28,210 rb„ stano
wiącej 1j1 zapomogi rocznei, 11,570 rb. 
dostały szkoły polskie, 10,140 rb. -
niemieckie, i z całą usilnością poszu
kujemy „klucza" według którego po
dział ów został dokonany. 

X Likwidacja ~omitetu 
•zewczenkowskiego. W środę 
w lokalu zarządu miejskiego w Kiio
wie odbyło SH~ ostatnie posiedzenie 
komitetu, który miał zorganizować 
Jbcbód z powodu 100-eJ rocznicy u
-rodzin Tarasa Szewczenki. 

Zebrani członkowie komitetu wy
słuchali zawiadomienia prezesa ko
mitetu M. Jaroszewskiego o konie
cznosc1 zaniechania wszelkich obcho
dów i uroczystości na slrntek rozpo
rządzenia minist. spraw wewn~trz
nych. 

Komitet postano\\'ił zawiadomić o 
swe111 rozwiązaniu i okolicznościacb, 
które zmusiły go do tego, radę miej
ską. 

czej lub kursów rolniczych. Nieza
leżnie od tego p. Plewiński ofiarował 
rub. 10,000 w gotowiinie na urządze
me te1 szkoły. O zatwierdl!lenie tej 
darowizn.y lubelskie Tow. rolnicze 
wystąpiło do ~ładzy. 

Przemysłowcy górnlczy z Kr. Pol. 
zebrali ILiędzy sobą 25,000 rub. i ofia· 
ruwali Je na rzecz sty pendjów dla 
polaków, wyznarna rzymsko-katolic
kiego, kształcących się w szkołach 
średnich i wyższyeh górniczych i 
technicznych. Ze stypendiów, według 
woli ofiarodawców, będą mogli ko
rzystać przeważnie synowi~ robotni
ków i pracowników w kopaJniacb 
prywatnych I zakładach górniczych 
"~ Królestwie P()lsk1ern. O uzyska
me S&.nkcji prawnej dla daru stypen
djalnego poczyniono już u władi sta
rania. 

Za podstawę nie wzięto snać 
liczby ludności, bo wtedy najwięcej 
powinnyby otrzymac s7.ikoły t. z. pol
skie, gdyt Łódź liczy bez mała 300 
tysięcy polaków, daleJ idą żydzi, któ
rych liczba wynosi olrnlo 150 tysię
cy, trzecie wreszcie miejsce zaJmu)ą 
niemcy, w ogólne) liczbie 75 tysięcy. 

Po podpisaniu odpowiedniego pro
tokułu posiedzenie zostało zamJrnięte. 

dowej ilości dziatwy każdej poszcze„ 
gólneJ narodowości, która nie dosta
ła się do szkoły dla bralrn miejsca.. 
Gdybyśmy tę zasadę, która naprawdę' 
.Jest najsprawiedliwszą, zastosować 
chcieli, wtedy jeśli nie cała, to zna
czna część zapomogi przypaść by mu. 
siała szkołom polskim od drzwi, któ
rych moc dziatwy odchodzi dla bra
lrn rnieisca, gdy dzieci ludności bądj 
;liem1eckiej bądź żydowskiej; łatwiej 

'.~na1dą możność zdobycia dla siebie 
.niejsca w szkole, już choćby dla te. 
~o, że dzieci tych jest bez porównania 
mniej, a szkół stosunkowo więcej. 

Czemu więc zastosowano do po„ 
działu jakąś trudną do odgadnienia,, 
a bezwzględnie niesprawiedliwą za. 
sad~? 

St. Opocki. 

Jutro odbędą się bez• 
płatne 

porady prawne 
w redakcji nasJ?ego pisma 
od godz. 6 do 7 wlecz. 

Od Wydawnictwa. 
Od ,jutra rozpoczynamy w odoin„ 

ku druk nader ciekawych psycholo
gicznych szkiców, pod ogólnym tytu
łem 

K biety, 
któr) eh autorem jest znany piS81'1 
niemiecki 

baron Schlichte. 
Specjalnego tłumaczenia z orygt.. 

nału niemieckiego dokonała dla nait 
p. P. Otrys. 

Kronika • 
-= 

0

(r) Gen •• gubernatorstwo 
warszawskie. W kołach do brze 
powiadomionych zapewniają, !2'.e za· 
miar rozdzielenia władzy gen.-guber
natora warszawskiego na cywilną 1 
wojskową, stanowczo jut został za
niechany. Z pośród kandydatów na 
stanowisko generał-gubernatora war· 
szawskiego najwi~ksze widoki mają: 
obecny gen.-gubernator turkiestański' 
gen. Samsonow, obecny minister woj
ny, gen. Suchomlinow, oraz gen. Be
zobrazow . 

- (.) Powięk•zenie liczby 
instytucji sądowych. W opra
cowanym przez ministerjum spraw!e
dliwości projekcie praw o wzmoome
niEI etatów iIJstytucji sądowych, o
prócz otwarcia jeszcze jednego depal"„ 
tamentu cywilnego w warsZQWskie) 
izbie sądowe,j i nowego oddziału V\ 

warszawskim sądzie okręgowyL . , 
przewidziane jest otwarcie nowych 
sądów pokoju w Warszawie, Będzi
nie, Zamościu, Łodzi i Siedlcach oraz 
6 sądów gminnych w powiatach: 
warszuwskim, kieleckim, makowskim 
i będzińskim. 

(.) Na bruki. Otrzymano z P~
tersburga wiadomość, że komitet 
techniczny przy ministerjum spraw 
wewnętrznych zatwierdził plan robót 
brukarskich w Łodzi, na nadchodzą
ce pięciolecie, na sumę około dwucb 
miljonów rubli. 

- (1) Upamiętnienie roczni• 
cy. Magistrat Łodzi uchwalił wy
asygnować z lrnsy miejskie) 8,100 rb 
na kupno słodyczy dla rozdania dz1~ 
ciom, uczęszczającym do miejskie!: 
szkół początlrnwyi:ih, w rocznic~ u 
właszczenia włościan, d. 28 b. m. 

= (k) Nowa ulica. Na przE1d
rnieściu Bałuty-lcolon)a właściciel o~ 
sady nr. 6, p. Adolf Wegner, ofiarQ· 
wał częsć gruntu ze swei osady na 
wytknięcie nowej ulicy. Poniewa~ 
osada zoa1du1e si~ na gruntach wło
ściańskich, ofiarę tę zaakceptowa~ 
musi zebranie gromadzkie. 

= (:) Na szkoły. W roku z.., 
szłym na utrzymanie miejskich szklh. 
początkowych wpłynęło z podatku 
szkolnego rub. 447,206. 

x Tyfus plamisty. \V gub. 
:nińskiej, w obecne) chwili gusuje 
tyfus plam isty. Epidem ja naibardziej 
się rozpow ::: zechnia w pO\\iatach ihu
nieńslrim i uowogrodzkim. 

Zgromadzenie kupców Warszawy 
otrzymało od władz pozwolenie na 
przyjęcie darowizny od dyrektora 
B~n.ku handlowego w Warszawie, p. 
Wojciecha Sawickiego, w sumie rub. 
JO triięcy. Suma ta utworzy .kapi
tał wiec ystv, od ' kt6re.J'O proce n tv 
będą · wyzta.}ana 1alrn st}p13';d ium dii:. 
uczniów, pkończącsch :-;z.kuły haniiJo-

Poszczególne więc narodowości 
polacy, żydzi, niemcy mają się do 
siebie Jak 4: 2: 1. Gdybyśmy w tym 
stosunku dokonali podziału, wypadło
by dać szkołom polskim 16,120 rlJ., 
żydowskim 8,060, niemieckim 4,030 
rb. Podział taki i z tego względu 
należałoby uważać za usprawiedli· 
wiony, że ludność niemiecka naszego 
miasta w przeważnej części składa 
się z ludzi zamożnych, gdy wśród 
polaków priewaiaiali ludzie niezamoż
ni, z dnia. na. dzień zdoby\'ll 1 ący 
istnienie dla siebie i s91·ych rudr.1n. 

Wsz;ystl\icb jednak tych zasad, 
mimo całkuwitej ich słuszności, moż
naby nie hrać pod uwagę i wziąć za 
"f:lOdJ$fawe do 1:1odziaiu 7apomogi r.~n-

(r) U nauczycieli ży~ó•. 
Dziś dnia 28 b. m„ o godz. 9 w1ecz._ 
w lokalu „'I'almud-Tory", przy ul 
Sredniej nr. 46, p . A. Szwaicer wy· 
gtosi odczyt na temat: „Psychol o · 
gja do$wiadcz!llna w pedagoizice". 
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- (k) Przyjazd sądu. W dniu 

d?.isie~szym, JJiotrkowski sąd okręgo
wy rozpo('1Jyuu· swa czynności na 
kadencji wyjazdowej w Łodzi, w lo

·kalu ziazdu sędziów pokoju, przy 
·ul. Mikołajewskiej M 86. 

- (r) „Smiech". Ukazał się 
M 7 „Smiecbu", tygodnika humo· 
rystyczno-satyrycznego, który o bfltu

·je, iak zwykle, w szereg- prac lokal
.nyoh i aktualnych. 

- (r) Dywidenda. Łódzkie 
ha11dlowo-11rzernysłowu 'l'ow. wzajem
nego kredytu, przy ul. Pasa~ Majern, 
wypłaciło za rok ubiegły 8 proceiiL 
dywidendy. 

'° (r) Z :iałobnej kart„. 
Dziś w nocy zmarła tu znana w sze
rokich kolach melomanów teatral· 
'nych ceniona artystka teatru polskie
go Marja z Romanowskich Maliszew
ska, prze1;ywszy lat 46. 

Wyprowadzenie zwłok z miesz
kania przy ul. Konstfl.ntynowskiej nr. 
10 na cmentarz katolicki nastąpi w 
środę o godz. 4 po poł. 

- (k) kasa ohorych dla ro
botników przemysłu drzew
neg • W sobotę wiec.z„ w lokalu 
własDym przy ul. PiotrkowskieJ nr. 
20, odbyło się nn.dzwyczaine zebra
nie członków związku zawodow6go 
robotników przemysłu drzewnego w 
Łodzi, pod przewodnictwem Al. Fel
zensteina. Obradowano nad zapro
wadzeniem pomocy lekarskiej oraz 
zapomóg pienię!Łnych na wypadek 
choroby członków związku. Zobowią
zano zarząd do wypracowania pro
jektu rozwiązania powy!Łszej lrn estji 
przez wprowadzenie ogólne) kasy cho
rych wzajemnej pomocy dla wszys~ 
kich pracowników bran~y drzewnej, 
pracujących na budowlach i u drob-
11iejszyob. przedsiQbiorców. Kasa ta 
ma być utworzona przy związku za
wodowym. Postanowiono też zapro
wadzić wspólne kasy chorych w fa
brykach, zatrudniaJących wi~cej nit 
20 robotników. 

Memorjał w tei kwastji zarząd 
przedstawi nsi. najblitszem .ogólnem 
zebraniu członków. 

::= (k) Strejk. W piątek, o go
dzinie 12 w południe w fabryce chu
stek firmy-Grodzieńozyk i Janowski 
przy ulicy Spacerowej M 8 porzucili 
pracę tkacze zarobni w liczbie 860, 
tądając podwy~szenia płacy w sto
sunku od 20 do 26 procent. 

Administracja fabryki rozpoczę
ła dziś pertraktacje z to botnilrami, 
proponu1ąc im pewne ustępstwa. • 

= (Jr) Zabronione zebra• 
r.le. Wyznaczone na wczoraj w sa
li • Victorja "•przy ulicy Długif3i M 
46, ogólne roczne zebranie członków 
związku zawodowego robotników i 
robotnic przemysłu włóknistego gu
bemji piotrkowskiej nie doszło do 
skutku z powodu zabtonlenia przez 
władze. 

= (r) W szpitalu dla zakaź
n,ch od dnia 16 do 26 b. m. było 
chor.Yoh: na ospę było 8, przybyło 2, 
wypisało się 2, pozostało 8; na szkar
latyn~ było 12, przy było 4, wypisało 
si~ 8, pozostało a; na różę było 2, 
wypisał się 1, pozostało 1; na pyre
m in przy było 2, zmarło 2. Ogółem 
było chorych 17, przybyło s, wypi
sało się 6, zmarło 2, pozostało 17. · 

= (:) Powinnołć wojsko· 
wa. Wydział do spraw powrnuości 
wojsliowe7 minister1um spraw we
wnętrznych rozesłał wszystkim gu
bernatorom ol\61nik, w ldórym za
wiadamia, że minister !:!praw we
WJJętrznych przyznawać postanowiło 
studentom wydziału lekarskiego 
wszystkich uniwersytetów odroczenie 
terminu stawania do powinności woj
skowej do 28 roku życia; wszystkim 
z.aś pozostałym studentom do 27 
roku. 

== (k) O budki na Starym 
rynku. Gubernatorowi piotrJrnw
skiem u przedstawiła się onegdai de
legac;a drobnych handlarzy, utrzy
muiącyoh budki i lrramiki na Starym 
rynku. Petenci wnieśli prośbę o wy
darne rozporządzenia otwarcia zam
lrniętyc.h przez policrnaistra m. Łodzi 
- z.a mebygicniozne kh utrzymy
warne - budek targowych. Delega
cja zaztJaczyła, iż obecuie WRZelkie 
11rzepisy hygieniczne wypełniono. 

. Gubernator obiecał przychylić 
· SIQ do pr0sby deputncj1. 

= rlr) Z Resurs, rzem~eśl· 
r.;c7!ej. W sobotę wiec.z„ zarząd 
Uesursy, w celu zasilenia funduszów 
bu dowy wła~nej siedziby, urządził 
zabawr. .P· t. .Pod własnłl strzecru.•. 

Zabawa, zarówno pod wzglęJem l.a
sowym, iak również towarzyskim, u
dała się znakomicie. 

= (k) Sprawa fabrykantów 
podpalaczy. Czwarty departament 
karny warszawskiej izby sądowe) na 
selilji wyjazdowej w Lodzi, w dniach: 
28, 24 i 25 marca r. b. rozważać bę
dzie w drodze apelacyjne) sprawę 5 
właścicieli tabr:vki przy ulicy Sena· 
torskie): Heintzogo, Hencza ·i innych, 
oskarżonych o podpalenie budynków 
fabrycznych. Podsądni w pierwszej 
instancji zostali z wyroku sądu o
kręgowego pivtrkows!dego Sliazani 
na 4 lata katorgi i pozba.wie
nie praw i przywi1e1ów. 

- (k) lttez opieki. Do szpitala 
św. Aleksandra przywieziono . niezna-
11ą z nazwiska kobietę, umysłowo 
chorą, którą znaleziono n~gą prawie, 
bo tylko w koszuli, kilka dni temu, 
na podwórzu domu M 9 przy ulicy 
Wspt.lneJ w Radogoszczu. 

Poszukiwaną jest rodzina nie
szoz~śli wej. 

Wyp•dkl. 

li. przywołał stóikowego, przy 
pomocy l{tórego złodzieja a reszto· 
wan o. 

'\V cyrkule okazało się, te jest to 
Stanisław \\ 1c locl1, znany policji zło
dziej. 

- W sobot~ ubiegłą, w domu 
nr. 26 przy ul. Południowej, prży
trzymano na gorącym uczynku o
twierania wytrychem drzwi mieszka
nia Franciszka Girtera, znanego zło
dzieją. Władysława Marciniaka, lat 18. 

- W noc sobotnią do restaura
cji Ludwika Bechlera, -przy ul. An
drzeja nr. 44, wyłamawszy drzwi, do
stali się dwaj złodzieje i skradli ró
żne wódki, wartości 100 rb., lecz zo
stali zauwv?.eni i zatrzymani. Są to 
Hipolit Czerwiński i Bronisław \Vroń· 
ski~ Osadzono ich w więzieniu. 

= (k) Konfiskata m et••· -
.Przy ul. Zgierskiej ur. 130 w sklepie 
rzeźniczym Andrzeja Zielińskiego po
licja skonfiskowała mięso bite poza 
rzeźnią i nit'oglądane przez lekarza 
weterynarii. 

Rzeźnika pociągnięto do odpo
. wiedzialności sądowej. 

== {o) Za prze~hcw,wanie = (Ir) Usiłowani~ •.a~obói· 
broni. Agenci policji śledczej prze· atwa. Na uL M~ynarsk1e1 nr. 78, 
prowadzili rewizję w mieszkaniu Jó- :\tVładyslawa Borowicz,_ 25 la.t, słu~ą
zefa Walenckiego, 26 lat, przy ulicy ca, chcąc pozbawić ~1ę ~yc1a wyp1~a 
Zakątnej M 59, gdzie znależli du~y ekspeleru, a uastępn1e po p~zy bycm 
kind~ał. Pogotowia odmó ··ła przy)ęo1a pomo-

Walenr.ki pociągnięty zostanie. do or le~arskiej. D~speratktJ . ~ stanie 
odpowied,zialuośoi w drodze admrni- 01~!Łk1m poznstawiono na m1~1scu. 
straoyjnej. · - (o) ftresztow&n1e zło· 

- (.) Zderzen e samochodu dzieja. Agenoi wydziału ś~edczego 
z tramwajem. Onegdaj po połu- aresztowali oddawna ~oszuk_1 wanego 
dniu na ul. Piotrkowskiej nastąpiło przez władze s~dowe mebezp1eeznego 
zderzenie samochodu z wagonem .złodzieja, Abrama Rejsa, 34 lat. 
tramwajowym. Samochód właściciela . Reis uciekł ~r~ed kil.ku laty 
ziemskiego z gub. kaliskiej, p. Zim- z. więzienia w Lublrnie. . 
merrnana, wskute·k nieostrożności szo- - (o) trodrzutek. Wczora1 
fera, który chciał nagle . skręcić, rano, na ul. Zgiers1de1, n~przec1wk 1 ~ 
wpaJł ua wagou tramw11)owy. Skut- domu M 17, przechodrne znaleźli 
ld zderzenia były fatalne. Przednia zwłoki noworodtra płci m~skiej. 
cz~ść samochodu uległa zupełnemu Odszukaniem matki zajęła sitJ po· 
zniszozenrn, a p. Zimmerman z !Łoną licja. 
i synem wypadli na bruk, kalecząc - - (k) Na gorącym uczyn• 
się dość oiQżko. Wskutek tego wy- ku. Na gorącym uczynku krudzteży 
padku ruch tramwaiowy był wstrzy- przy ul. Długiej nr. 14 w Radogosz
many w ciągu pół godziny. czu, schwytano złodzieja Chajma 

= (k) W szponach tygrys;.. Goldberga. 

czaka 'i zapruszylł ogień, wslmtek 
czego powstał pożar, który w pół go
dziny obrócił w zgliszcza dwie za
~rody. Pastwą pożaru stały Sił2 tet 
dwa sklepy spożywcze, oraz w i el& 
8przętów i narzędzi gospodarezych. 

Straty dosięgaią 10 tysięcy rb. 
Sprawcy pożaru ledwo z ~yciem 

ujść zdołali. 
= (:) Gamnazjum rządowe 

W Zduńskiej Woli odbyło sifł w ma· 
gistracie pod przewodnictwem inspek
tora szkolnego zehranie, na którem 
postanowiono w,va<>ygnować z kasy 
miejskiej 12,000 rb. na urządzeni& 
gimnazjum rza.idowego. 

= (:( (onłrabanda. Na uli
cy Sieradzkie) w Zduńskiej Woli a
resztowano Meira Lewi i Abram& 
Podstawskiego, którym zabrano fur~ 
kontrabandy:. 

= (o) Śmiały rabunek. W 
sobotę, około godz my 10 wieczorem 
do składu węgla Parisera, w poblU.ti 
s taeji Andrzeiów, kolei :tabryozno· 
łódzkiej podczas nieobecności Parise
ra weszii trzej uzbroieni w rewol
w~ry bandyci, rozl<azawszy znajdują· 
cemu się w składzie robotniko~ 
Freindowi podnieeć r~ce do góry za
ządali wydania pieniędzy. 

Freind pod wpływem strachl! 
oddał bandytom portmonetkę z H 
rublami, ldóre cl zabrali i wyszli u
pr7iedzając F. at.eby nie zawiadamiał 
o tem policji. 

W .sprawie tej wdrotono energi
czne ·docb odzen le. 

Jest to jut drugi napad bandy· 
cki, dokonany w ubiegłym tygodniu 
na terytorjum kolei tabryczno-łódz
kiti]. 

- (x) Znaczne kradzl•*~ 
w okohcy. ·W Brzezinach do ma
gazynu ubrań męzJ<ioh Jankla Her· 
szberga dostali się za pomocą wła· 
mania złodzieie i skradli 120 garni
turów wartości 1,000 rb. 

- Tejte nocy i prawdopodobnit 
ei sami złodzieje włamali się do maga
zynu Arona Dymanta i skradli spo
dni 100 par oraz innej garderoby za 
679 rb. 

- Do willi Adolfa Goldszuera 'Ą' 
Rutycy pod Gałkówkiem włamali st._ 
złodzieje i skradli dubeltówkę dwa 
flowery, pościel i inne rzeczy warto· 
ścl 400 rb. 

Wczoraj po połud., do menaterj1 Boj- - Na ul. Szerokiei pod nr. 8 w 
ko, przy lil. Piotrkowskiej nr. 117, Radog~szozu, na strychu przyłapano 
przybył konduktor tramwajowy Ju- dwuch złodziei, kradnl\cych bieliznę: 
ljusz Brudzicki wraz z rodziną. Przy Jak się okazało są to zamieszkalt 
oglądaniu klatek z drapie!Łnymi zwie- przy ul. Pieprzowej nr. 17 na Bału · 
rz~tami, Brudzioki począł dntnić ty- tach, Adolf Zaft, oraz .1ego syn Ru-
grysa, wsuwając ręk~ pomi~dzy prę- dolf. Ojca i syna osadzono pod klu- Ze sceny I estrady„ 
ty. Tygrys, rozwścieczony za.kłóoe- ozem. 

Teat• Polakl. 
niem mu spokoju, rzucił si~ znienac- = (o) W bójce.. W sobot~ 
ka na kratę i uderzeniem łapy roz- wieczora m, na rynku Leonharda, po
szarpał niebacznemu konduktorowi mitdzy robotnikami Józefem Nowiń- We wtorek, po raz trzeci, do· 
rękę. PoJrn1eozonemu udzieliło porno- skim a Ignacem Laube wywiązała si~ skonała farsa z francuskiego, .która 
cy Pogotowie. sprzeczka, która następnie przeszła cjeszy się du~em powodzeniem p. \. 

= (o) Walka z llandJrtą. W w bójkę, podczas której Laube ra- . „Asekuracja wierności", Saohy Gui 
piątak około godz. 7 wieczorem, po- niony został notem w r~kę. Nowiń- tr'y. · 
wrócił z miasta do swego składu wę';' skiego aresztowano. - W środ12, po raz 86 aroydzle
gla we wsi Stare Chojny Aron Ra- = (o) Znaczna kradzie-*. - ło Rostanda w 6 aktach „Orlę•, .któ· 
tucz, odebrawszy w mieście 500 rb: Wozoraj w nocy, niewiadomi złodzie- re zejdzie na czas pewien z reper· 
gotówką. je, wyłamawszy okiennice, dostali si~ tuaru wskutek wyst~pów. gościnnyoł 

W kilka minut. po powrocie, do do składu manufakturowego Hersza ulubleflca publiczności łódzkiej p. 
składu, w którym oprócz R. znajdo- Ferenbaoha na Górnym Rynku nr. 7, Stefana Jaracza, obecnie artysty tea 
wał się i syn jego, wszedł lakiś mło- skąd skradli różne towary, wartości tru Polski13go w Warszawie. 
dy człowiek i trzymając w ręku re 900 rb. . - We czwartek, po raz pfer\l 
wolwer, rozkazał im podnieść ręce = (k) Po*ar. W fabryce Moj- szy, znakomita tragi-fa?'sa Swen Lan-
d.o góry i oddać pieniądze. tesza Sza1uro.ka, przy ul. Widzew- gego p. l „Samson i Dałilla•, z go-

Ratucz, wyjął z kie'5zeni 5 rb. skiej nr. 182, wybuchł wczoraj potar, ścinnym występem p. Stefana Jaro
Bandyta wyciągnął po nie ręJ<ę, lecz który następnie został ugaszony przez cza, który zalicza rolę tytułowi\ do 
jednocześnie Ratucz soł1wycił go za straż ogniową ochotniczą. najlepszych w swym bogatym reper-
rękę, w której napastnik trzymał re- Straty dochodzą do sumy 1,500 rb. tuarze. 
wolwer i przekręcił mu ją tak silnie zamiejscowa Bilety sprzedaj" sh~ w qukiernJ 
że bandyta, pod wpływem bółu wy- · • p. Gostomskiego (dawniej Roszkow· 
P.uśc~ł broń z rf2ki i sam upadł na = (x) Liczba stowarzy• skiego) od 11 do 2 po poł. i w kaeie 
z1em1ę. · sze6 w .... gierzu . . Według danych teatru od 5 do 1) wiecz. 

Wtedy rzucił się na bandytę syn urzędowycn, liczba Stow . .. w Zgierzu, - W piątek, na dochód szkoły 
Ratuoza,_ R. zaś wybiegł na pod- oprócz cechów rzemieślniozyon, wy- im. Orzeszkowej, „Zemsta za mur 
wórze . 1 począł strzelać na alarm z nosi obecnie 88. W tej liczbie jest: graniczny", komedja w 6 aktack 
rewolweru. Stow. oświatowe - I, Stow. poiycz- Fredry. 

Na strzały te nadbiegli sąsiedzi i kowo-oszczędnościowyc.h - B, towa-
pomogli obezwładnić bandytę, a na- rzystw kredytowych - I, kas po- Ostatni tydzień pobytu ope• 
stępnie od prowadzili go do kance- grzebowyoh - 8, Sto w. spożywczych retki. 
larJi starszego strażnika. Jest to nie- 1, Stow. kulturalnych - 7, instytuo,ji 
jaki Stanisław Ławniczak, 28 lat, za- dobroczynnycb-G, towarzystw spor
mieszkały przy ul. Głowackiej nr. 115. towyc.h - 6, Stow. pomocy uczącej 

Ł. do winy się przyznał i zeznał, się młodzieży - 2, udziałowych i 
te przed dwoma tygodniami dokonał rzemie8lniczyo.h - 8, kółko rolnfoze 
napadu na konduktora tramwa1owego - 1, Stow. strdy ogniowej - 1 ro
Stanisława Rapalskiego przy Heleno- botnioze - 1, towarzystw wstrze
wie, oraz napadów na mieszkauie miętliwośoi - 2. · 
Izraela Malesa przy ul. Brzezińskiej. Z liczby wymienionych stowa
nr: 94 i Aleksandra Dytkowskiego rzyszeń, zalegalizowane zostały w ro
przy ul. Andrze,ja nr. 55. ku ubiegłym ł. Qprócz powyższych 

(o) hieud ne wyprawy. stowarzyszeń istnieją w Zgierzu, 
O_n~gdaj. około godz. 1 w nocy, właś- powstałe w r. z. fabryczne kasy cho
c1c1e1 owocarni przy ul. Dzielnej nr. ryoh w ogólnej liczbie - 5. 
14, Dawid KlepJcarczyk, przechodząc = (z)Po:iar od papierosów. 
o~.ok swego sklepu, zauważył, że ,ja- We wtorek zeszłego tygodnia we wsi 
k1s młody człowiek, dostawszy się za Brzozówka w pobliżu stacji Socba
~elazne oluatowanie drzwi wejścio- ozew kolei kaliskiej, trzej chłopcy w 
wyoh, usiluje otworzyć ,je wytry- wie.ku lat 15-18, palili papierosy w 
c.b.em. ~dole v.rł4.śoianinn Franciszka Filip-

Repertuar zapowiada-we wtorelt 
ostatni raz w tym sezonie oieSZl\O' 
się trwałem powodzeniem operetk~ 
„ Targ na dziewczęta" po cenach na]· 
nitszych: lo2e 2 rb. 75 kop. i 2 rb. 
20 kop„ krzesła od 15 kop. do 96 .k. 

- W środę dla prenumeratorów 
„Now. Kur:jera Łódzkiego"-operetka 
„Zuza". 

- W czwartek na benefis utalent<>
wanej wodewilistki p. St. Chiir, pięk
na operetka „Lalka". 

Koncert Cymbalisty. 

Ogromne zainteresowanie obudz~ 
w Łodzi koncert znakomitego skrzyp
ka wirtuoza Efrema Cymbalisty, za
powiedziany na czw~rtek 26 b. m. w 
t.eatr2.6 WieJkiem. 
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• 
przemysłowiec 1 obywatel m. Kalisza, przeiyw~zy lat &&, zmarl w sobotę 21 Sutego r. b. 

Ponl.edzi' ałek 23-go b. m., w Kaliszu o godz. 4-ej ·po południu, o czam zawiada„Wyprowadzenie zwłok odbędzie się w 
miają pogr1\teni w gt~bokiem smutku 

Na program koncertu artysta. wy
brał prócz poważniejszych dzieł mu
zycznych szereg drobnych utwor?w
perełek literatury skrzypcowe1, w 
l\tórych wykonaniu dorównywa naj-
wię1rnzym mistrzom. . 

Bilety są jeszcze do nabycia w 
;ikładzie instr. muz. Frydberga 
'\rea, ul. Piotrkowska nr. QO. 

ozr wki i zabawy. 
=- (.) „Bi-Sa·Bo". Zarząd ho

telu Savoy" dbały o wysoce arty
c:;tycz~ą rozrywkę. dla .. licznej pub.li
czności, naw1edzaJąceJ iego wykwm
tny lokal, urządza od 1 marca r. b. 
codziennie od godziny 11 w nocy, 
11umorystyczne wieczory, o lekkim, 
::;at:vrycznym programie, w wykona
niu~ •nailepszych sił lrnbaretowych, 
polskich, i niezrównaną „diseuse" J. 
Horowską na czele. Literacko-arty
styczne kierownictwo tej scenki ob· 
jął p. St. Bolesta, sekretarz warszaw
skiego „Momusa". 

z teatru. 
„ W szponach ko· 

biety", sztuka w 4 ak
tach - Henryka Bern
steina. 

Ujrzeliśmy w piątek, . w teatrze 
przy uL Konstantynowsldej, jedną z 
najlepszych i na1g1ębszych sztuk 
:Jernsteina, rozgtośnego spółczesnego 
nisarza francuskiego. Zasadniczym 
~valorem premiery piątlcowei jest 
brak wszelkiego śladu „roboty"; od
znacza się ona przedewszystkiem je
dnolitą i konsekwentnie przeprowa
dzo11ą myślą przewodnią, dosadnie 
i psychologicznie bardzo trafnie uza
sadnioną c.barakterystyką osób dzia
Jającycb, akcją nader żywą i efek
town:1 

'l'rvbun ludu, Cortelia, wódz par
t.ii i redaktor naczelny pisma socja
l ·tycznego, człowiek dotychczas czy
,ty i niesJrnlany, wpada w szpony 
n s zczycielskie przewrotnej i wyra
li1 :owanej Antoniny, cór.ki jednego ie 
,wyc.h współpracowników. 'ra od 
pierwszeJ chwili sta1e się iego złym 
duchem, sprowadza go z drogi ucz
ciwej na manowce. Dla nieJ tylko 
bowitim opuszcza szeregi partji, prze
chodzi na stronę dawniejszych śmier
telnych wrogów, w końcu zosta1e 
ministrem; czyni to wszystko, aby 
) alrnaiwięcej piemędzy i zaszczytów 
11;dob;yć dla swei uwialbianei żony. 
Der.;yauje się na śmieszną rolę nii
..: vdadomego zdrady męża, byle ją 
tylJco mieć przy sobie, byle módz 
zadowolnić się okruszynami miłości 
tej, którą podniósł z dna nędzy i wy
niósł na piedestał wielkości i sławy. 
Bywają momenty, w których. uswia• 
damia· sobie całą ohydę Jej postępo
wania i wówczas zrywa z nią. Lecz 
zaraz tego żałuje: iasne przeblyski 
zdrowego rozsądku ustępu1ą bezgra
nicznej i ślepej miłości starcze). Cor
telin pada w końcu ofiarą tego Hu
rru, któremu niegdyś przewodził i gi 
Jlie z okr;r,ykiem „komuna'" na us
tach, gdy 1ego żona ucie.ka z nowym 
umauteru do Szkocji. 

Zona,, dzieci i wnuki. 

Sztuka w założeniu swom nader 
ciekawa; typy i środowisko niedo
statecznie Jeszcze wyzyskane; spo
sobność do zbudowania kilim aktów 
o silnem napięcm dramatycz.nem, od
twarza1ących wszystkie prze1śc1a du
chowe niezwykłego w naszych sto
sunkach, a tak spółczesnego .bohate
ra życia pohtycznego zac.hod1uo-euro
pe1sk1ego. Jego gł~bok1 tragizm U· 
suwa na drugi plan 1.Jrut: lny czasem 
realizm sytuacy1ny. 

Sztuka wywiera niepr~dko prze
mi)aJące wrażenie, do .czego P!zyczy7 
nili si~ w pev. neJ mie~ze p1ątlcow1 
jeJ odtwórcy. Gdyby nie pewne u
sterki premjerowe, a giówrne. cz~
ściowe niedo8tateczne opanowanie pa
mięciowe 'ról, ua które specjal!ią 
zwracam uwagę, a które tak łatwo 
usunąć, widowisko wy padłoby n!e
równie lepięj. To cośmy w pll\
tek u1rzeli, przekonywa nas, że no
wy zespół artystyczny potrafi d~ó 
sobie radę z tak trudną do grania 
sztuką Hern:3teina, która od wszy
stldcb. wykonawców wymaga subtel7 
nego wczucia się w intencje autora I 
niemałego zasobu środków scenicz
nyc11. 

Kilka świetnych chwil miał p. 
Halicki w roli Cortelina. Wówczas 
porywał nas swym serdeczny.m bó~ 
lam budził wspólc:mcie głębią swej 
zaw'iedzionej ostatniej miłości, wy
wierając niekiedy szczególnie w fina
le dwuch ostatnich aktów, potężne 
wrażenie silną eksP,resją swego ta
lentu dramatycznego. 

Całość drobiazgowo opracowana, 
dobrze przeprowadzona. Godnie mu 
sekundowała p. Wiśniarowska, talent 
sirny i zdecydowany, który ob~a?ał 
się z równem powodz~mem w swie,
cie korupcji i zgnilizny moralne), 
nizkich wvrachowań i podłych ich 
urzeczywistnień, Jak grał lrnmedję 
na1św1ęt:izych uczuć ludzkich.: prav~'
dziwei uu!ości i meskazitelneJ uczm
wośc1, czyste} duszy i szlachetnego 
charakteru. 

Szczerze i z prostotą, śmia~o i 
zdecydowanie zagrała p. Mrozowicka 
rolę wzgardzone], wiernie kochającej 
~ili. . 

P. Wzorczykowski, jako niegodny 
ojoiec Antoniny, podzielający z cór
ką Jej gnuśne po budki i czyny, stwo
rzył wyrazisty i starannie opracowa
nJ typ nowoczesnego dziennikarza 
europejskiego. 

Na specialne wyróżnienie zasłu
guje p. Chal>erslri, w roli nieprzeje
dnanego demagoga, za grę wysoce 
inteligentną i pr7.ekonywującą. . 

Wymienię nadto p. Lenka, P1la~
~kiego i Olędzkiego, których epi
zodyczne role, lubo niew~elkie, wy· 
padły korzystnifl. 

J. B. 

„Wujaszek Al· 
fonsa", Juot•Jch wi la 
w Jednym akcie Stani
sława Dobrzańskiego. 

Wznowiona onegdai i po\dórzona 
z powodzernem wczoraj star!J. kr?
tochwila swojsJ<a Starnsh.1 wa Dobrzan

właściwem tempie, gładko i skład~ie. 
Artyśąi wyzyskali u~n!ejętnie komizm 
sytuacyjny i podkresllll naogół z u
miarem wszystkie śmiesznostki całe1 
galerji arcyzabawn~ch typów. . 

Dużo wdzięku i prostoty wmosła 
na scenę młoda i sympat.yczna p. 
Mrozowiecka. - Swietnym był p. J. 
Sawicki w roli rubasznego szlachcica. 
- Poprawnie grał p. PHarski. -Pp.: 
Halicki i Chaberski, grą pełną -pomy
słów twórczych, szczerze bawili. pu
bliczność. - Dobrym był rówm~ż p. 
Wzorczykows1ni. - Na wyróżn1eme 
zasługują nadto pp.: Kłos_sowslrn! 
Chomicz i Cholewicz. - P. P1ekarsln 
pl·.zekroczył tym razcu~ g.ranice do
zwolonej szarży. Całosć Jednak szła 
zgodnie, wywołując · ogólnt\ wesołość 
na sali. J. 

Przedstawienie dla dzieci. 

Szczęśliwą myśl miała dyrek~i~ 
teatru przy ul. Konstantynowsk1~J, 
iuaugurując wczo!aj. po polu dm u 
pierwsze przedstaw1en1e dla naszych 
milusińskich, o doborowym progra
mie, starannem wykonaniu i pomy-
słowej wyetawie. • 

Na całość widowiska, które zgro
madziło całe mQrze główek dziecię
cych, tam i owdzie up~trzony.ch . po
łyskuiącą łysiną papy lub .k1wa1ącą 
z zadowolenia głową roomy, złożyły 
si~ dzie piękne bajeczki Or-Ota: „Jaś 
i Małgosia", oraz „Czerwony. kap~u
rek:" tak powszechnie znane l lubia
ne ~rozmaicone tańcami, w których. 
sute i zasłużone oklaski zbierała p. 
Klossowska. 

Artyści nasi wło~yli w swe. dro
bne role cały 5lWój talent, pracę 1 sta
ranność, aby godnie zaprnzentować 
się przed swymi bezkry.tycznym.l, a 
tak WJele wymagającymi młodociany
mi widzami. 

Na specjalne wyróżnienie ~as~u
guią pp. Leonowicz, Chomicz I P1e-
1rnr:3Jd. 

Rozbawione i zadowolone twa
rzyczki w .huczącej wesoło.ścią i 
szczęściem sali, winny skłom~ dy
rekcję teatru do stałego organtr.owa
nia tego rodzaju przedstawi.eń, d~Ją
cych dzieciom szlachetną i godziwą 
rozryw kę. .J. 

Sprawozdanie z sobotniej premjery 
w teatr1e Polskim i z koncertu Boujucli, 
z braku miejsca, eamieścimy w numerze 
1utreejseym. / 

J.Jrzea~ławie'lia 
ara· 'la~zye~ abonertfb~. 

Na dwudziesta piąte z rzędu 
przedstawienie dla prenumeratorów 
naszych, które odbędzie się · 

we srodę 25 lutego 1914 r. 
w teatrze przy ul. Konstantynowskiej 
NQ 16, wybralismy piękną operetkę 
w 3 · aktach Aladara Renev'ego p. t. 

skiego, obtituiąca, przy błahej treści, z p . . Rogiń~1(ą, w!~orn ą wykonaw-
w szereg prawdr.1wie zabawnych mo- . czyrną roli tytułoV'i .~J. . . 
mentów i za barn i ona szcz0r;vm bez- B1let.v. n~ to \\'i elce, mtere~uiące 
pretensjonalnym humorem, gl'ana by- prze~~tawie.r.ne : nabywac moż n w 
ła przez nasz zespół kornedjowy we adm1mstrac}l pisma naszego 

Sobotnie rozprawy rozpoczęły si~ 
0 godz. g rano. Hral>iego wniesiono 
w fotelu wyściełanym do sali sądo
wej. W pozycji półleżące) znajdował 
się on przez caly czas rozpraw. 

Naprzód sąd rozpoczął badan~e 
proboszcza Guzdyka, a następme 
matki, oraz bl'.ata podsądnego, hr. Ig
nacego Mielżyńsldego, z Iwna. Roz~ 
pytywn no ich. o ~łodość . oskarżo~e
go. Swiadkow1e c1 zeznali, te ~lac1eJ 
hr. Mielżyńs.ki był od wczesne) mło, 
dości chorowity i bardzo zdolny. 
Następnie wezwano na przesłuchanie 
p. Lombardową, z Wro~ławi~, _która 
potwierdziła, ~e. hr. M.1ączynsk~ w!„ 
najmował od me) pok?Je ~la . s10b1e, 
oraz dla zabitej hr. Mtelżynsk1eJ. 

Po zbadaniu p. Lombardowej. 
sąd przystąpił do od?zy~ywania _li
stów, znalflzionych w bmmu br. M10l 
źyńsJdej. Listów tych jes~ 20, odozy. 
tano jednak tylko IS naJcharaktery• 
styczniejszych. Z listów tych, adra
sowanych do br .. Miączyńsk~ego, wy
nika jasno, że między hr. M10lżyńsJ.rą 
i hr. Miączyńsldn;i, panował . nade! 
ścisły stosunek miłosny. Hrabma pi
sała do .kochanka, że uwielbia g' 
i żyć bez ?ie.go nie ~oże. Męta swe 
go nienaw1dz1 z całe1 duszy; _jest Ol? 
dla niej nad wyraz w~trętny I z tr~o· 
gą oczekuje powrotu Jego z Berlma 
do Dakowów Mokrych. Listy wyka 
zują również, że .gdy hr. Mielży~skJ 
chciał kiedykolwiek zobaczyć BI~ z 
żoną, hr. Mielżyńska udawała zawsze 
chorą i przez p. Koczorowską dawała 
mężowi odpraw~. W dalszym ciąg\. 
zeznawał właściciel „Bazaru poznań 
skiego", który oświadczył, te hr: Mią 
czyński był dobrym jego odbiorcą, 
przychodził cięsto z hrabiną, pozo
stawiając nieraz po 800 marek. Pod
czas przesłuchiwania tego świadka. 
podsądny zemdlał ponownie, wobec 
czego przerwę obiadową sąd zarzl.\
dził już jut o godz. 12 m. 80. 

Rozprawy wznowiono o godz. 2 po 
poł. Zeznają eksperci, z którycb 
rzeczoznawca Lippmann, przemawis 
na niekorzyść oskarżonego, poczem 
zabiera głos prokurator, domagająo 
się ulrnrania oskę.rżonego za zabój· 
stwo popelnione w uniesieniu. 

O godz. 5 po poł. rozpocz~li m~ 
wy obrońcy oshrżonego, adwokaci~ 
Jarocki i DrwQski. Jarocki przema
wiał dość długo, dowodząc, że 11rabi! 
MieJżyński za czyn swój, popełnionv 
w tale krytycznym momencie, zupeł
nie nie odpowiada. 

O godz. 6 po poł., sąd postawił 
przysięgłym dwa pytania: lJ czy Ma
ciej hr. Mielżyński winien jest zabój
stwa rozmyślnego'?; 2) czy Maciej h: 
Mielżyński winien jest zabój~twa, po~ 
pełnionego wśród okoliczności łago
dzących'? 

Na obadwa pytania przysięgli od
nowiedziel i-„ uie". 
L Wobec tego sąd ogłasza wyrok 
uniewinninjący Macieja hr. Mielżyńm 
skittgo. 

'Hr. Mielżyński po odczytaniu 
wyroku, rozpłalcał siQ. Omdlałt~f;'' 
wyniesiono z suli. 

· Wprost z sali są1iowe), hrab11) 
w otoczf:lni•1 Mn.1•:iny i obrl)"\cf-i·~ 'ld?ł 
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ei~ do mieszkania prywatnego. W sa
li sądowej i przed sądem oczekiwały 
na ogłoszenie wyroku tłumy publicz
ności, które przyjQły wyrok z zado
woleniem. 

Skrzynka do llst6w 
Szanowny Panie Redaktorze! 
Najuprzejmiej prosimy Sz. P. Re

daktora O· łaskawe nie odmówienie za
mieszczenia w poczytnem swem piś
mie poni~szych słów kilku: 

My, niżej podpisani członkowie 
orkiestry teatru „Thalia", niniejszem 
zaświadczamy, że wszystko zamiesz
czone we wzmiance kronikarskiej, w 
nr. 41 „N. Kurjera Łódzkiego" dnia 
20 lutego zatytułowanej „Zakusy ger
ma11irntora", jest niezgodne z praw-

, dą. Nikt z nas nie zwracał siQ do 
„rrowarzystwa wza,jemne_j pomocy 
muzyków" w Łodzi o poczynienie 
]•roków przeciw kapelmistrzowi tea
tru „ Thalia" p. .M.ilano w i Uoderowi, 
gdyż ten zawsze działał jedynie na 
nnszą korzyść i dla naszego dobra. 

ŁączJlmy wyrazy wysokiego sza
r· unku 
fnast~pu7e 28 podptsóio celonk6w orkiestry). 

MIĘDZY MALARZAMI. 
- Cóż to ciebie nigdzie nie wi

dać na mieście1 
- Dostałem przepysz11ą modelkę, 

'ie~z~ więc w pracowni i maluję za
" Zl~ClC. 

- l..Jóż to za jedna'? 
- Nie wiem, ale wspaniała ko-

hieta. Oczy :pełne ognia, kształty kla
:5ycznc. 

- No, no„. 
- Ale nadewszystko podobają 

11~ i sie .jej włosy i one dodają mi na
cehnienia. Wyobraź sobie, mają zu-
11c łnie kolor koniaku Szustowa. 1 

Telegramy. 
. .-. „ -
~-... ~-- ~·-....... -

G-~nerał•gube„natoratwo 
warszawskie. 

PETERSBURG, 22 lutego. (wł.)
hsma tutejsze donoszą, że w sprawie 
ob!'ladzenia stanowiska generał-guber
natora warszawskiego konjunktury 
zmienHy si~ zasadniczo. 

Według tych pism, kola wpły
wowe, pod naciskiem opinji prawicy 
i{ady państwa i nacjonalistów z Du
my ,Państwowe7, prowad~ wszelkiego 
roazaju zabiegi, aby nie depuścić 
do minnowania gen. Suchomlinowa 
genera,-guuer1mto1·em warszaws.1dm. 

Kola owe mają dowodzić, ~e w 
Królestwie Polskiem niezbędna jest 
llle'-lłomna poli ty lrn Hacjonalistyczna, 
Jo które i Sucłlomlinow, )ako czło· 
wiek wo jskowy, 11ie iest zdatny, je
dynym za::: działaczem, odpowiedmm 
na to stanowjslrn, jest senator Neud
.łlardt. 

Genernł Sucho~nlinow, jak za
pewniaią pisma, wobec ataków, prze
ciw niemu s.k:rnrowanycL, ruiał oświad
czyć, że stanowiska w Warszawie nie 
przyJmie. 

.Miariowanie Neudhardta, jest 
idaniem pism petersburskich-moż .. 
JiWC', 

l\to w razie mianowania Neud
hardta dowodziłby wojskami okręgu 
war~zawsJdego - dotychczas niewia
domo. 
"andJ1dat11ra księcia Wołkoń· 

s.1e.iego. 
PETERSBURG, 22 lutego (wł.) -

W , ~·iązkµ z pogłoskami o ustąpie
J1iu ze stano\\'iska mimstra spraw 
wewnętrznych, p. Makłflkowa, w ko
lach towarzysłocJi mówią, it naj
prawdopodobn1ejszy1n jego następcą 
oędzie lrniqte Wołkonskij. 

JednaHe w kołach parlamentar· 
JJych zaprzeczają możliwości miano
wania ks. W ołkoński~go, gdyż jest 
Dn obecnie niepopularny wśród pra-
wicowców. • 

Sam ks. Wołkonskij miał stanow
czo zaprzeczyć temu, jakoby mógł 
przyil\ć portfel mini1terjałny. 

Twiordza, przecież, że premjer 
Goremykin byłby gotów poprzeć kan-
1dydutur1: księcia Wołkońskiego. 

Arcyb iskup ~ luozr ńaki. 
Pl•:TEl!SHCIW, 22 lutego. (wł.)

Sprawa ust11,v1011in zo st11nowiska me
tropolity mohylows.kiego.. ks. arcybi-

ekupa KluczyńsJdego nie została je
szcze rozstrzygnięta. Podobno mini
ster spfaw wewnętrznych gotów Jest 
do kompromisu, uznaiąc, że do pew
nego stopnia metropolita ma słusz
ność w interpretacji tolerancji reli
gijnej. 

Sprawa rozstrzygnie si~ w ciągu 
dni najbliższych. 

Echa nominacji. 
PETERSBURG, 22 lutego, (wł.)

Mianowanie prezesa komisji budżeto
wej w Dumie posła Alflksiejenko na 
członka komite~u finansów w mini
sterium skarbu powitane zostało 
przez większosć posłów z zadowole
niem. 

Ich zdaniem Aleksiejenko prze
szkodzi wydatkom niecelowym, i ul
t.y w pracy komisji budżetowe). 

· U pa trują także w tej nominacji 
udatny początek w działalności mi~ 
nistra Barka, który \lłtajemnlcza Du
m~ w projektowane wydatki. 

Ksią:łe Wied. 
PETERSBURG, 22 lutego (wł.)

Odwiedziny Petersburga r,rzez ksi~
cia Wieda przypisują wp ywom dy
plomacji francuskiej. 

Przyszły książe albański zabawi 
w Petersburgu dwa do trze~h dni. 

Napad. 
MIŃSK, 22 (2)-lP.) We wsi Se

ciwinie w pow. nowogródzkim doko
nano napadu w celu rabunku na dom 
żyda. C7.tery osoby zabite. 

r'ożar nafty. 
BAKU, 22 lutego (p). - W Czar

ngm Mieście palą się zbiorniki nafty 
zakład u przemysłowego „Bakuuit". 
Zakład spłonął. Straty wynoszn, prze· 
szło rub. 100 tysięcy. 

Skazanie rozbójników. 
NOWOCZERKASK, 22 lutego, (p.). 

Izba sądowa· osądziła spraw~ rozbój
ników, którzy ograbili kantor kopai
ni Kosicza Komarowskiego. Jeden 
został uniewinniony, dwu~h skaza
nych na 10 lat robót ciężkich, dwuch 
na 6 lat, jeden na 5 lat rot aresz
tanckich i 14-,letni chłopiec na 4 Jata 
wi~zienin 

łł111p11d na pociąg. 
TY.l11LIS, 22 lutego, (p.). Między 

słaojAmi Achtała-Achpat kolei za
kauka,skiej rozbójnicy napadli na po
ciąg pasażerski, okradli podró~nych, 
zabili pułkownika Bogomołowa i po· 
ranili jednego podróżnego. 

Po dokonaniu tego rozbójnicy 
wyskoczyli z pociągu i zbiegli. 

z nich ośw :adcza, że nauczycielstwo 
galicyjskie u wata tak zwany dodatek 
drożyźniany, proponowany przez ko
misję sejmową za naigrywani~ się z 
nędzy nauczycielstwa ludowego. Inna 
rezolucja domaga si~ powi~kszenia 
wszystkich pensji nauczycielskich o 
500 koron, następnie stałego uregu
lowania kas nauczycielskich. 

Z sejmu galicyjsklego. 
LWOW, 28 lutego. (wł.) 

Wczoraj, odbywały się obrady stron
nictw polskich w sprawie porządku 
pracy w sejmie. Postanowiono zała
twió najpierw budżet, następnie ak
cjQ zapomogową dla Galicji, a na
stf)pnie żądania nauczycielstwa ludo
wego Galicji. 
Przeciw trzyletniej słu:łbie. 

PARYZ, 23 lutego (wł.).-Poqczas 
odsłoni~cia pomnika b. ministra Mer
taux, który w roku 1906 podpisał u
staw~ o dwuletnie} sł:u~bie wojsko
wej, przyszło do burzliwej demon
stracji antimilitarnej. Tłumy żądały 
zmiany ustawy o trzyletniej słutbie. 
Mówcy w wygłaszanych przemówie
niach oświadczali, że przfdał by się 
teraz drugi Mertaux. 

Kąt ;c strofa lotnicza. 
BERLIN, 22 lutego (wł.).--Nn 

lotnisku w Johanninsthalu spadł 
wczoraj z wysokości 50 metrów lotnik 
Brethner i odniósł śmiertelne rany. 
8wiadkami .katastrofy byty matka i 
siostra lotnika. Rozgrywały się strasz-
ne sceny rozpaczy. 

Kandydatura niemca. 
SWIEÓ, 23 lutego, (wł.). Niem

cy wysunęli ponownie, jako kandy
data na posła do parlamentu w wy
borach uzupełniających, landrata Ha
lama. 

~Vypadek księcia. 
CETYNIA, 28 lutego. (wł) Książe 

Piotr odbywał wczoraj spacer w ło
dzi motorowej po jeziorze Skutari. 
Nagle motor eksplodował i łódź sta
nęła w płomieniach. Książe rzucił 
si~ do wody i wpław dobił do 
brzegu. 

cił si~ do gmachu poselstwa. Strat 
turecka pociążyła za nim, lecz zo
stała nat.) chmiast rozbrojona i 7'&• 

trzymana. Żołnierze tureccy stall sit 
w myśl prawa mi~dzynarodowego 
jeńcami Rosji. Niebawem zjawił sio 
w poselstwie szef tureckiego mini
sterjum spraw zagranicznych i wy.' 
jednał wypuszczenie tołnierzy tur& 
ckich, jednakże zbiegły aresztant po
został w poselstwie. 

Odcięci od awiata. 
LONDYN, 23 lutego, (wł.). Wbret: 

doniesieniom, jakoby podczas kata· 
strofy okr~tu „Meksyko" zostali ura· 
towani wszyscy pasażerowie, dono· 
szą obecnie, że 12 z bich znajduje 
si~ na skałach bezludnych Salta. 
gdzie cierpią głód i o ile nie otrzy
mają natychmiastowej pomocy, to 
grozi im śmierć głodowa. 

Koncentracja wojsk. 
C.ETYNJa, 28 lutego. (wł.)-N1a. 

pograniczu czarnogórsko-albań8kiem_ 
jak donoszą z kół dobrze pointormo· 
wanych, odbywa się koncentracja 
wojsk czarnogórskich Cel tej akcj„ 
niewiadomy. Ob~cnie rząd c~urnogór· 
ski postanowił zaciągnąć pośpieszni~ 
rekruta 1 i 2 klasy i sformowane no· 
we pul.ki stacjonować na pograniczt: 
Albanii. · 

Porażka powstańców. 

PORT 0111 PRINCE, 28 lutego. (wł.) 
Cap Haiti znajduje się iut całkowicie 
w posiadaniu wojsk regularnych. Po~ 
wc:;tań~y ponieśli zupełną porażkQ. 

Odpowiedzi Redakcji. 
P. Andree1owi. P. Nie umieścimy, 

gdyż takimi sprawami możnaby co· 
dziennie cały Kurjer \\ ypełnić. Zre· 
sztą - dlaczego pan choe ukrywać 
swoie nazwisko? 

P. Stan. Wa1enczewskiemu. W spra
wie tej zechce si12 Pan zwrócić do 
inż. Leona Kotmińskiego - Kamien· 
na 22. 

Ofiary. 
Kok owcow ambasadorem. Ksią:łe Wied. 

WIEDOO, 22 lutego, (wł.) . Dzi- NEUEWIED, 28 lutego (wł.).- Bezimiennie dla najbiedniejszyc~ 
siejsza „Neue fr. Presse" potwierdza Księstwo Wied pożegnali . się wczoraj rb. l .-
wiadomość z Petersburga, że b. pre- z mieszkaflcami, przez których zo- --------·-----
zes ministrów, hr. KoJrnwcow, zosta- stali odprowadzeni na dworzec śród 
nie ambasadorem rosyjsJdm w Pary- nieustannych okrzyków: „Niech żyje 
żu, na miejsce obecnego Izwolskięgo, 
który przejdzie do Londynu. książe, król albański". 

Strejk górniaotów. Para książ~ca udała się do Wal-
PARYZ, 22 lutego (wł.) - Ro- denburga na Sląsk, skąd· udaie się 

botnicy kopalniani w okręgu Calais, do Petersburga, gdzie złoży wizytę 
oraz J<illrn mnych postanowili rozpo- na Dworze rosyjskim, poczem odje
cząć w poniedziałek nudchodzący dzie do .Albanji. Delegacja albańska 
strejlr" trPnllralny, a .to z powodu me-
przycłi,\ luego stanowiska zajętego odwiedzi ksiQcia Wleda raz ieszcze 
przez :>enat w sprawie robotniczej. w Waldenburgu. 

Huragan. Przeciw agitacji rusofilskiei. 
PARYZ, 22 lutego (wł.).-f::trasz- SOFJA, 28 lutego. (wł.) - „Po• . 

~y dhurag~n w pew~ei ?zęści ;Franc.~i litika" zwr1ica się ostro przeciwko 
sro kowe1, poczynił między mnem1. . . . . . . . 
straszne spustoszenia na obecnej wy- ag1tac11 rusofilów I wykaz.me, 1~ ple• 

Dr. Wołyński 
były asysLent il:linitd Unwiersyt. Wrocław3k"' 
prof. Hiasberga) osiadl w Lodzi, jako spf' 

cjallsta chorób uazu, nosa i gardła 

ul. Piotrkowska 89. 
Godz. przyjęć: 10 - 12 rano, 4-6 pp., w nl6 
dzielę od 10-12 rauo. Operacj e, bronehlosko 
pJa, kąpiele elektr. świetlne. 289-!ł 

Yebs~onał ,,SaYoy'' 
w Krakowie, ul. Krupnicza 22 1-p 
urządzony z komfortem i oświetl 
elektr. Łazienki. 'l1ełefon. Kuchnia wy 

bor~wa. Ceny przystępne. 
st~wie w Lugdunie (Lion), gdzie . ni'ądze na tę agitację naplywaią z Ro-
zmszczył doszczętniu pawilon wy- 8'ji, zarzuca rusofilom, ~e za pienią- LEKCJI &RY 
st~wców zagranic!inych ?raz p_awilon dze chc1, uzale:tnić Bulgarj~ od Ro- f ·~ 
miasta Pary:ta, Die mówiąc o mnye-h . . p J' . " r or ep a nowe I częściowych szkodach, których ogół SJI. " o i~ika prz~st~zega, ao:v żaden . 
oceniają przeszło na miljon franków. bułgar rne brał p1emędzy od ruso- · me101114 u la1 \, ion:.i udziela. dohiai.lczona. · ~ 

Ten. sam huragan _ zniszczył w filów, gdyż stanie się on złodzieiem aUSGlWC?D! .,OilSerrW.tłO: l llm, 
Brou wielką sz~pę_ dla lotnictwa woj- i zdra ica, oiczyzny. Za takie prze- można od 

6
· do 

7 
wiecz. 

skowego, . rozb11a1ąc. saID: bu~ynek !?tępstwa, wcześniej czy późuie;, b~· SZKOLNA 17, m. s, tront, II piAtr' 
wraz z kilku aeroplanami w mm u- · · ł , 'il 
mieszczonemi. Szkoda dochodzi do dz1e odpow1a?a przed sądem .• 
800,000 fr. · AmnestJa dla bulgaPow. 

Akcja zapomogowa. ATENY, 28 lutego. (wł.) Ukazem 
LWÓW, 23 lutego, (wł.) -Wczo- królewskim udzielona została wszv

raj odbył si~ tu wielki wiec burnii- stkim bulgarom, którzy walczyli prze
strzów 80 miast galicyjskich. Uch- ciwko Grec1i, a obecnie stali si~ jej 
walono rezolucj~ domagaiącą się od poddanymi zupe~na amnestia. Wo
rządu doratnej pomocy. bee tego znikła ostatnia przeszkoda 
Wiec nauczycielstwa galicyj• na drodze porozumienia grecko-bul-

skiego. garskiego i nawiązania stosunków 
LWÓW, 28 lutego. (wł.) ·wczo- dyplomatycznych. 

raj odbył si~ tu wieiki ·wiec delega- Zajście w poselstwie. 
tów nauczycielstwa polskiego i ru- KONSTAN'rYNOPOL. 23 lutego, 
sińskiego. Przybyło 600 delegat(,w i (wł . ) - Wczoraj oddział turecki tran
wiełu posłów. Po przemów ieniach spoi'lował pewnego aresztowa11ego 
kilku delegatów polskich i rusińskich rekruta koło poselstwa rosy1skiego. 
'lr,hw•oo szere2' rezulu~ii. JĄdna At4'llltowan.v wvrwa> oi11> QI ... 1A i . l!OQJ 

tił6wny 
buc1 B ł ter-Korespondent 

' p1erwszorzęJ.neJ instytucji tutejs~~j 
sporządza t !lause, ekspertyzy ksiąg 
handlowych i t. p. PrzYJmuje też na 
stałe pro"".~dzenie .buclialterj.i1 i ko· , 
respondenc.JI w godzi nach. w1eozoro-
w y ch. Listowne oierty sub· „Bank· • 
buch" w Administracji „Kurjera" Za • 
chodnia J\12 87. 4469-10-
-~ . U.:.11.1o~~ ........... -~ _,,_~-... 

·;~~.-;,ł"- 11~~-~· „ fl. Xarto•tnki , ... -·"t'.'.f.)jHiilli"·~·· e 't 
· :.;., -~ __ :-. (!) , Konstantynowska f) . 

~-- We)ścle przez sklep 
Eugenjt• le!. 2~ -01 ., spee1allsta ~ycinan~a 
odcisków i wrośniętych p~znogcl. powróeU 
~ zagranicy przyjmuje u siebie i poza domem 

I M.anlcure o•dleura.. 



__ . 1i1ł 43·~-----------------~-o_w_~--~"""".D_n_J_R_.it ł . óJ17if('l - ?'! iutego rn_1"!"4 __ l' • ..,......_.. ..... ______________ „_._ 
1 o~ • Pzajemnego Kredytu łOdzki h l' upcDw i 1 rzew. · słt\ąJCilw GABlnET DENTYSTYCZNY 

· Dr. med. 

ZACHA:!O A 
( Piotrkowska Nr. 7 .) Specjalista: chorób zębów, jamy 

ustnej i sztucznycł\ zębów 
Piotrkowska Nr. 79. PrzyJ
mu1e od 1-) i pół - 2 i od 4-8. Bilans na -go Styczn""a 914 r. 

ł 
2 

._a STANw~;;;~:-
Kasa 
Rachunki bieżące w Banl:· eh 

I _, 
1 

Członk. lO'ln wniosek w Gen trr' Banku 
Papiery publiczne 
Skup weksli opatrzonych najmniej 2 podpi

sami 
Pożyczki pod zastaw papierów procentowych 

. Monety zarrraniczne i kupony 
' Korespondenci 

Specjał. rach. członkow zabezp. wekslami 
Wvdatki do zwrotu 
OrganizacJa i urządzenie 

i
1

j Weksle i inne dokumenty do inkasa 
2 Depozyty do przecnowania 

127,44~!18 I 
161,84'1 78 

500" ' 
42,899

1
32 

I I 
2,797,934'78 ' 

136,509 23 . 
536 43 ' 

174,291;27 I 
2,617 46 . 

789 56 • 
8,275 63 

3,453,644 ~I 
152,621 36 

6,587 ,50 

- - - -,,..,.,s:::~....,w--~-·• 
STAN B CER.tbY. I __ I __ _ 

Kapiiał obrotowy; 10 1. wnioski 1070 człon. · 
z odpowiedzialnością Ru. 3,925,250 892,5251" 

Kapitar zapasowy 29,051)
1

51 
Wkłady członl{ÓW i osób obcych 1,519.515155 
Kasa przezorności, pracuiących w Ta-warz. 14,020j93 
RedysJrnnto w Banku Państwa l Inst. Pryw. 762,850123 
Korespondenci - 70,210 31 
Specjał. r-ki Tow. zabezpieczone wekslami I 

i papier.imi procen·owymi · 441,646154 
l'riepodniesione procentv od wkladów 6,785 76 
Nifpodniesiona dywidenda 6, 109;10 
:ro~tatki państwowe 1,404 46 
Sumy przecl10dnie 147,378:46 
Dyspozycje do nono rowania 5,90305 
Procenty na 1014 r. 24,256

1
10 

Zysk za 1913 r. 31,779!38 ----- -
3,453,644 63 

I~ 

Lekarz-wetery arji 
Szymon ~w lma 
Nawrot 7, tel. 13-31 
tiorady w zakres leczniotwa. wcho 
dzflCe, szczepionki dJagnostyozne ek 

spertyzy. 

llo~:6r 

~ro~i~~aw H ~ .i Ut L ~ M ~ r~ 
010ynator szpi!i1~; św . .flleksanOra 
Mikołajewsh11 ;·~. 81, Tel. 30-9~ 
Frzyimuje chorych z cierpieniami ~O· 
łądka kiszek: i wątroby od 8-!l i pół 
1ano 1 od 3-5 po poł. 2164-10 

l!m„„ ... „ ... „~!!!ml ...... „„„„„ ...... „„ .................. ~ ...... „ ... .,,~.„„ ... „„ ............... „„ ... „ ... „„„„„ Dr. Med. 
_...----------------------------------------~------------------ ~~ ~~ 

są poa gwarancią naturalne z wła
snych winnic w gurzujie, Xrym. 

W
• c czerwone wina po 40, 55, 70, 80, 

Ina h S 
I 90i l.25za but. ' a a Białe win• po ~g: ~~~si.~~· ~;·b~~'. 
•Deserowe wina po 50, 80, 1.00, 1.25, 

· 1.50, i 2.00 za but. 

Skład Piotrkowska 99. 

W nailepszej j na.Jspokojnie sze1 części miasta ZITTA 

połoMna Pańska Willa . 
z pi~knie urządzonym ogrodem i rawaiecza, 14 pokojów 
kuchnię, ze wszystkiemi wygodami, kąpielą, dużemi strycho
wemi piwnicznemi pomieszczeniami i t. p. jest natych
miast do sprzedania ~ cenie wartośc • Bliższe 
wiadomości udziela ARCHITEKT HEINR. ZIEJGER, ZIT'l1AU, 
(Sia Niemcy.) 

. I 

Pierwsza Lecznica Lekarzy 
Speclal stów Ila praychod•11· 

1 • cych chOl'JrCh 
ul. Piotrkowska 4ó (róg L.ielone1) 

Dr. J bzwarcwas. 
WE\Vi ĘTRiN.K ser od 10--11 4 i 
i NER\\UWE , poł do:iipół.p.p 

t w nie<lz. o<l 10- 11 

CHOROBY CHI- • Dr. M Kantor 
!WRUJCL.NE 

1
1 od 2-3 i od 7- 8 

p.p. 

.Ru błi 16000 
na l ezy numer hypotekl po to i• a
rzystwie są poszukiwane przez pun
ktuainego płatnika procentów -
Łaskawe oferty sub. ~A . H. Hi" skła
rać <lo centr. blu ra ogłoszeń : ietzl a, 
PiotNowaka JO:.!, r2273-3 

6fl. )Yłargolis 
JUlllOR 

Zielona &. Tel. u·l8. 
Choroby ioł,oka i kiszek. 

przy)mu)e od 9-11 rano 1 od ł-'..' 
po poł. rl-M()li • 

Lekarz Dentysta 

J. ~egalewicz 
lilrzezińska N! 25. 

Przyjmuje od godz. 10 rano 

C 
do godz. 1 pp. i od 8 do 8-ej. zy I . 2ł7-J-1 

~ ~©!©t©K~!~&'-~ 
GOprawoy?1 Dokt6r medycynF 

Pan: jeszcze nieuaywała kremu LE YB ł:. RG 
Krótka 5, tel, 26-50 • 

NOWOŚĆ! NOWOŚĆ! 
CHOH.UBY < Dr. M. Papierny . 

tak . oardzo rozpowszechnionego 
na całej kuli ziemskie) z niezawo· 
dnfm rezultatem. Wydatek nie-
znaczny, a korzyść wielka Wszel- Choroby skóry. weneryczne i mo-' 

Wyd wnictw!- GEBETHNERA 1 WOLFFA. 
Gabryela Zapolska. 

O. czem się na we · myśaeć nie chce. 
1

' Str. 894. Cena rb. 2. 
Telte autorki poprzednio wydane: 

CUlŚKA KARYATYDA. Wyd. 2-gic -
KOBIETA BEZ śKA2.Y - - -
O CZEM SIĘ NDE ~V'lÓWI - - - -
ŚMIERĆ FELICJA~~A DULSKIEGO -
SZĄLEŃSTWO - - - - - -

Do nabycia we wszystkich księqarniacli. 

-łlllh>f- ·--~. .,.. --. -,~ 

Posz 

rb. 1 60 
2-
150 
8•) 

Hi O 

:rnrz~du domem m_ogę złożyć 1500 na wyższą sumę porę
~zenu~ .. Łaskawe oferty proszę składać pod lit. T. Ł. w Ad-
11inistracii niniejszego pisma. 4407-0-1 

Z11mowy rozk ad pocląg6w 
od dnia ••go maja. 

. Kolej r abryczno-1..ódzka. 
'. ODCHODi.Ą _.., ~ODL.1: a) t.~.15, b) 7.20. 8.06; 10.10. d) 12.CIO, e) 1.50 
: 1) H!>, 4.50 g) v.4J ..J) 6.48, l.33 1 8.45. 

J)r•'fcho a:a:ą c.o Łouzu -..a;, 7 22. 8.35 9.Bó. i) 10.40, l.00, 
· a.10, 4.!b b.ao, e.ou, t1.5a, Kl 11.uo, 

oleJ wiilarszawsko•Kaliska. 
ODOHO.UL.Ą <lo KALkiL.A: o <lodz. 7.M. 12.24, 4.31>. 6.aa 3.12 

DO V{ A •. t>'L.A WY. o goozinie: 11.01. 12.34. f>.HO. 2.81, ' 
PRZYCłiUlJ:i~Ą z KAL!8L.A o goozinie: 1.~1, 10.ól , 12 22 f>.20 

9 óO; z W AKoZA w Y o gce1z. 12. 14 4 2tj. s.oa. ' 
Odchodzą do Łowicza IO. Przychoozą z Łowicza 7.45, 

o lej obwodowa. 
.Odchodzi ze stacji ł.órt ,, Kalis1m •lO tiłotwin o godzinie &.oa, ze 

Słotwrn <lo st. Łodż-Kal!ska przychodzi 5.21, Oachoozi ze st Łódź-Ka
liska do Kol~sze~ Ll.l• przycu. z Koluszek <lo st.. Lodź-Kaliska o g. 1.46. 

U \V AuL uodzrny wydru !i:owane lłust.ym dru1!1em oznacz.a1ą czas 
oo godz. ó wieczorem do tj raao 

Poci ~~i ozna.vzou~ 1!1er,1 a1 z.atrzymuJą . aię w Andrze1owie. b), 
d), g), nie iatrzymuJą lilę się !l'.l żadne) st11c11. pozostałe po ciągi za
trilymuJą si~ na żaaneJ st.ac)i , pot.ostałe pociągi zatrzymu 1ą s!ę na 
'A' szystklcłl s ta0Jacll , b), rl . g), hJ są lle~po~rednie) komunll!:ac)1 

Pociągi bez liter nie obowiqzu)e połączenie z pociągam\ kolei 
wied~ńsk1c) 1 nadwiślańskiej. 

KOBl !\CB: \ cpdz. od 3-4 

CHOROBY DZ.1EC1 ( Dr. J Llps~yc 
l codz od o-6 
( Dr B Donchin 

CHOROBY OCZU l codz 00 IJ-lO r. 
Dr C 131um 

CllOROBY .NOSA, / poniedz. wtor. 
USZ.U . GARDLA śro<l. , . czw. od 1 11-2,piątek .sob 

niedz oo IJ-10 r 
Dr L . Pryou 1SKi 
w niedz„ w t JrJL 

CHOR. SKORNE czw ., piątKl od 
1 WENhRYCiNE 1-2. Poniedz 

środy, sob. od 
b-9 wiecz. 

Analizy krwi , wyuzielln , moczu. Ba
dania mamek 

Porada dla niezamol nych kop. óO 

ll:ie piegi opalenizna, plamy, pry czopłclowie 10-1; 6-8. W nie· 
szcze, wągry i liszaje natychmiast dzielę i święta od 8-1. Dla Pat 
bezpowrotnie znikają . Dla unik- 4-6 oddaielna poczekalnia. rlO ' 
nięcia naśladownictwa sprzedaż , 
tylko w składach aptecznych na i:l~OOOO~~OOOOllłi. 
ilav1ot Jl2 54, i :Konstanły-

novska ]U 75. 
Cena za słoill: f>O kop. mocniejszy 

7ó Kop. 

UDzielam lelrcji na 

J anaołinie 
L. Hermel, Targowa N2 47, w 

rot t a !:!., ( n.!, 18-6 1) 
Chorob y= nerek, pq• 
cherza, cewki i t. d. 
Go~zmy przyJęó: do 10 ran 

i od 4-7 po południu. 

u~ ~ ~~~, , ~ J~ 
' 

• • • • • li! • 11 a • • l!I • • • oficynie. 245 3 1 Dr. J SUb rsłrotn · KARET IĘ 
~ra\'m~ nową sprzdam 

Warszawa, Żórawia 24-a m. 12 

•••Bill li ••••••• • „ 
f{a post wi~ll<anocnyl!I 

polecamy pierwszorz~dnego 
gatunku 

Scr]F za pudło zawieraj. 100 
sztuk 75 kop. · 

Sery za pudło zawieraj. 60 
sztuk 75 kop. 

tanie i zdrowe, Przedstawicie· 
ciele poszukiwani 

bracia Ane 
Fabryka serów w Poznaniu. 

~.1r«~oo ~ ~oooo, · t~ 
~" Nadszedł świeży 

(

, tra nsport ka n aT
k ów, turkotó w, sei
.tertowslrich o pi ę-

t Jrn ych głęboln ch 
Ił [f gl 1.:3ad 1. Sarniczj{[ 

te j sam ej rn.~y. „ ot~I t"ol
e k i" ul. !' iott·lrnwskn N~ 3. 
W ef erl ilig z Har0u. :2i.J0--2 

~z~!J.d~OO~OOOO" ~ 

Suchy węgiel orzecho
wy d la p.p . Piekarzy 
po umiarkowanej cenie w skła
dzie węgla H. Kupczyka. Ul. 
Tramwajowa N2 16, tel. 
.Ne 12-06. T$.1.mże ~ips za• 
graniczny. l~O · - 12-1 

~:§~~~~~~~ 

Potrzebny od lipca 

Lokal na szkolę 
żeńską: cztery pokoje po trzy okna 
i jeden z 1 oknem, oraz mieszkanie 
dla naucz Oterty poste r estante 
Centralna poczta okazicielowi trzech · 
rublówki N 768069 r. 190ó. 241-3 1 

00~00~ 

Ban./.owiec 
z 1 '1-letnią pra1\t.YKfl b"nlrnwą, obez· 
ua 1y z w~ze l L.i em c czynnośchm i ba. u. 
ko wtirni, 1aK r ów ni el k :ire3po11denc11t 
w 1~zy kn<.:L1 n·:łyjsl;:im polsK1 111 tnie
miecKim. ora l buch alterią podwó j ną 
poi::n1:;:uje po3:1dy. Z~ t osze n la sub 
"1.am l! io·· J·fZYJinUJO ,exped gazetv. 

a 111 l.dz a .s 12 
Ordynator amb. C•er wonegr. 

Kr:117ża. 
choroby Skóry weneryczne, płoiOW" . 
(przy synllsle preparat 606). Kosme
p..ka lekarska (usu wanie szpecqcycb 
włosów, plam etc . przy)muJe od 12-2 
8 -5 w nledi!iele od 11-B. Dla. Pań 4-b 

Gabinet dentyetyozny 

• op r owski 
Piotrkowska i!3 l w lok. zajrn. dawni6'~ 

przez W. Sznycera) 
Leczenie i usuwanie zębów, abat„ 
lutnie bez bólu, elektryoznośctv 
Plomby i sztuczne zę by nainowszycb 
systemów Prostowanie krzywych zę
bów. asaż wibracJrjny. rl ó!'> iJ -„ 

. ~5l~ti5 ~~ 

r. Feliks Skus·aw·c; 
An d rze a ·1a. 

Choroby slrórne, weneryozn" 
moczopłciowe. 

.Pryjmuje: od 9 1 , - 11 g. r ano 
5 - 8 g. po pot W niedzieló 
św1~ta oa 9'lr - 1~ g. raL 

Telet. 26-26: 
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WSPANIAt. Y 
UPOMINEK 
jesteśll17 ,,. posladanłtl kilkudziesięciu eg

zemplarzy wspaniałego ałb·Jmu 

• &'I--

NAPOLEON • . -- . 
(legiony I Kslttstwo warszawskie) 

w opl'&COW&Diu Etaneebl Lunl6akiego 

...- Ol{oło 500 ilustracfl "Wł 
Cena .k~arska Pb H, prennmeratorą 

~· nabywat mogą 'f'O 

rb. s.so. 
,._ ollejrze6 „„ •. 1 ... w ada11nlatra0Ji ,,K„Je• „„ .._ Zaehotlala 87. 
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p 
o 
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·o 
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l 
; . 

·1------·· W9dawnictwa Gebethnera i Wolffa 7rakłycz17 wyaalazekt!I 
Nowoś61 Nowośl:! 

Wł. St. Reymont 

Rok 1714. 
Czę66 I. Oetatni Sejm Rzeozwpoepolltej. 

t. Iwanicka 
uL K-tenąwowalUI aa 

poleca: .Mlt'ko w proszku oraz 
Kawę I Kakao 1 mlekiem 1 
cukrem gotowe do utyeia 
fabr. Tow. „Mllchwerke··. 

Jeden wi~kszy 

,owóz, jl!BH jadon, leine $3ftf f 
okazyjnie do sprzedania. Sz~zególy w Tow. Akc. S. Cza• 

ma6skl1 LODż. Przejazd 6, . 

Lokal składający się z obszel;llego skle
pu 15 pokoi, fi!łwnlc IL p, 

do wynajęcia od 1 lipca r. b. Szczegóły w Tow. AU:. 
S. Czamański, L6Dź, PPZei•zd e. 

Swia tło ·odbijalnla 
Tel. 36-08. (Uchtpausanstalt) Tel. 86-0I. 

F. KRYGIERA, Gubernatoreka 18. 
wykonywa za pomoo~ światła ELEKTRYCZNEGO. 
Kopje r,aunk6w1 planów I l. p. na papierach Awlałło

wych, otwarta od 8 nno do 8 wlecz. bez prserwr. 

Dokt•r Cgło,~mia arol>ne1 
W. au KIEWICZ AaA.A.A. ;:::;::-.,."{, 

Cboroby sk6 me i vcaeyczat k~;-:k~-~i!~C::;~~ ~:ita0:;1e io:~~~ 
przeprowadził sto. mteamta obeonie Niebywała okaz1a. Nawrot B!I. Fj 

••••ot •r. I. łllkrzewsld. llłł-f 
9-..12 r. i 6-8 pp. I A. BnCLaiterru\JDofti! 

Panie od ł-6 pp. A• • • DJ b. UJ'&Qdntk ban~ 
kowy, wychowaDfeo wymeJ -~ 

~.,.~,,.~"'.,.~ :::::1::1&,=~;:;::J~ 
Łaskawe 11głoazenla uprapa 8ł&r nad( 

Dr. s. Sznltklnd· ~'::k.~~-A~::hi~t~~ 
S d I IM: a dent•. ~ 

• • re n a -· • • .... ~ ...... -,-łł-61-rcs-a--m---w-
ch 1.-L Speojalłeta chorób skórnyoh, ni~ ;ótka. ~~teraoe, si&) 

orob9 s"\urne, wene• wenerycznyo.h (stos. 606) 1 kos- '!t~ otomanę, blelttnłartę, be~ 

Ce~a rb. i.so. W ozdobnej okładce. 
'fe!?Oi autora poprzednio wydane: 

Komedjantka. Powieść. Wyd. 3-cle. 1.5() 
Marzyciel. Szkle powieściowy. Senne dzieje. W pruskie} 

i, ... „;,,i szkole. t.60 
Q zmierzchu. Z pamlętnika.-W jesienną noc.-W porębie 

.Przy robocie -Wenus -Legeuda wigtltjna.-W głębiaeh.-
Dwle wiosny 1.20 

Przed świtem.-Pewnego dnia. - Sprawiedliwie. l 20 
Spotkanie. Szkice 1 obrazki. W7d. 2·gie. 160 
Wampir„ Powteśó teozoficzna. Wyo. 2-gie. 1.80 
Ziemia obiecana. Powieści 2 tomy. Wyd. 3-eie. 2 łO 
Z ziemi Chełln•klej. Wrdenla I notatki. Wydanłe 

nowe nie?.mien1one. - .60 

Do nabycia we wszystkich ksi~garniach. 2-1 

.~ ·~---~---„ 

r~czne i niemoc płcłowq mety kl lekarskiej (włosy, twarz ~8~11~·=:= ~ Dr. Lewkowicz eto.) rar\er. n~ 
Leczenie IP;ntr• bez szp•w•o- P~yJ:,•„ od 8 1 pc)ł do 111 pół ,raDO A Z88™e pJętile Wł&do;; 

wa6. Tel. 86-U pr li 9 wleo.. • ł&ldety, spnedaje1117 bajeesn!e 
Prą ąphłllsle stoao•anle prep .• CI06 ... „„ ..ata.i1&-•-- a.uta. Do.O~ u.bJ't,e. PIOVkow
ł .o.a.t.• LebzeDfe eleldr7oznoś el" 1 m TT T '111'T TT T aka Ił 182 m. 16. 216-6 

11aAem wlbracyJD7JD. B™ łaD1o meblłl 1 d;:aeJi po-
KonatanłJFnowaka IR Dokl6r mada ~.icOjów, on.a masąm do •• 
obok teatru Sellna. Wld11enka 110-.14 261-a 

w niedziele · od g do a. TeL 36· 4ł noMJ 6 lał mołna nosl6 ubranie 

L 96. 'Io~ on ... 146-84. 

od 9-11 od 6-8.. dla pań od 0-C' Bolesław Xon D' lułiił prac7 Włeik& oaoz;t„ 
Dla Pań osobna poczekalnia. 18 .SkpÓIT~k ~~klej• ~i 

B t"· ~ ~~~~~~~- OOOO~JlllKi powrócll. go epnea&iii& -1-... ao ;;: 
Chorobv uszu. nosa, aA•dła ełokonnego 'IDCKOra sapełnle DO• 

l
'.'il.~ I w „ • eJrlrUr · 0~ "1 WladoJllOj6: li. KowlłallQnOW& 

D L Kl k • Ili. Pli gtczne a&. b. 1ł 18 .aa ,.,._„ „ oftopte 

I r acz IIl •t•ko••"• „ oetamla .am . •70&-0 
1 • • .„ łelef•n• 88-8&. Jednego prą111rouego p&11& . pniJ-~ Kto szuka: Konetantwnoweka li. PrąJmuJe do 11raoo1 ,_,po Pii mt D& mteukanlt .IMNDiJ'· 

Ili~ Syphllls, skórne, weneryozne _...,„..,..,..,.., ... aoma H 88-7. „ 
!iii pracy, i!l1I choroby dróg moczowych. TTTTTT..-T Mechaniczna pońozoszarnil. ll1iil posa.:ły, 1iWJ Pny)muJe od ~1 rano i od 6-8 ™ m wteoa. ma pd od ł-6 po południ n D R b. i ...... 1r. .... „ •. łlllk6w IMii1 słutby, ,111.1 ~ • ':!!Ir r. a lllOW r.łz ~aaó 11ę. dotabą.t1, PseJuU9. ffilJj mieszkania, ~~~,._.~ u 
lliił zbytu towarów, ~ CHOROBY„ GARDŁA, NOSA polNPl!!lulJ• P•*s•*' od a do 10 
fi..! reklamy wyrobów, &!!li D p . : 1 USZU _ ~"°7 rabll na no.,. dom pn;r 
llil dzierżawy. fil r. L. ryb u Iski I. Zielona.. ~ ::_n~o:J~::r:. 
fi!J I ~.,.. stwte. Dom ouacowa.117 u 26,000 

1
11!1 Kto potrzebuj"e: I POWP4oll. ... .................. rablł.doehodu daj• 2/m ra.bll roaDfe POŁUDNIOWA 2. TeL 18-69 TTTTTT KM»-1 chcl&ł ~ n1eoh na 

~oroby skórne, włOlłÓw (kosme'TtA d..., wladomołł -do - ..N. ltarJer• 
. nżymerów, lekanlca) •eneryoane, ~ooaopłolo•e Dr M Papi·emy ŁóMkl~o· Zaohodal• at poi .o.m 
urzedników i niemocy p~olowe). Le ... •le ·~..- • • ~~""!""'~....,.„_•"'1"'9"""!'11~~-61 techników, Wllf •lll•u Salwa•-•• „1:.uo„ . ~ukU.fe poto)U. ; Wunem 

IMil1 I ś . h m Bata „101 ..... „ W6P6d•ir•nle. Akuszer 1 spe~sta chorób utrąmabtem, 'Pm 1n'8lłgleał-m e nlCZY.C I !!ł.!1i Leo&enle eJe.lltr1oano1Jcią 1 masa- kobiecyob. ne] rodJ51nle. Oferty .Blur,o Bromteń Mil pomocników. ltwl t.em wlbraoy)nym · b. ordJD. waru. O ot wen. lDlnUd l!ołrkowka 81. ,M. )(•. 272-1 

il poko10wek, 
111 

Pnf)mu)e: o.norycb od 8-1 rano 1 od Akus11er. '»agtn;t;' dwa weiSleupo riO ru.bli 
· kucharzy, ł-9 po poł. panie od 6-6 po poł. PrąJmuje od 10-11 1 od ł t pól do • wystawione pnea WOjoleoha Wró-

kuchare~, DJ& pań osobna poozekałDta. 6 1 pół po pol blewsldegó na. sleoenle .Antonleg" 

I słulby. IYiil tvi4Hn~a#'llliill2łiil#'Z.Mrl~WJYJ ul. Połull•lew• aa, tel. ..... Wróblenlder. 280-a 
li1!I ~~""19'.\~ ".,!l'j: !!!!!!!!!!!~!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!!il!!!!!!!!'!!!!!!!!!!llllil9 "'llJ"agrantoane pu;ęa~ al• l w' a 

Kt h A • prędko l łullo Jl Jlanaat ul. o c ce: uY . E ) r. o. Di~ 'i -Ił. Dr. mecL Dłue1f :u, ~Jeut. u. 2281-39 

I 
..:111 .U ~V J..i ~ Yagljiłfpaaport, vd&By • smtnr, 

naią' mieszkanie, lfill SRJID.NlA 1ł 6 1'eL it'ł-7ij ~ Samuel .t1·n·1eckl • Kro.koolee, ppw. aieraduiego 
kupit lub sprzeda~ = Sp. choroby alcórne, włoeów wene· ~ł p;ub.Jąłłsłdej na ln'11\ ltaroll& Kuro 

h dł ąozne, moozopłolowe I Kosmetyka -., ~ł pasapon, •1dW a gml.Jly 
ziemie, an e, ~.ka. Leoaenle &fphtllau l::ialvar· „... b -. .l&okoctce, pow. slet&dz.kleg0i 
J!OSp'Odarslwa, sanem Jłbrliob-Ha'& .600• i 91•• .... oro :Y W8WD .... zne gllb. kalisklej,na IDilę Anutujl Wl'&· 

~ pożyczyć piemędzy ~ (wtródżyl.nie). Leuenle eledrycinoś• I aerwowę Jpee)eL SJ16#8tlej. 262-S 

liil I t. p. llY ~~h le~~'!.!1,z:r-~.=~i:;.1~. ~.pe.cą.~ (serce, płuc I .......... _ ze::„naąłtu 1:.'8l:'~i wna;rda1mt07 
A li Bromagtni: ~ lub podać cośkolwiek ~ 11 ~ ... .--- ~ 

Ili 
ao wiadomości ogółu ll'WJ ~~ t;e,~~~!:J. 6~:,'1:6l!~1~~e= WOL3a'::•K•A'llJ „ ata:::!~:;;;1:~0· paupon!:a;~ 

~ • nledaiełe od 10-eJ do 2-e1 po po I 9 11ana z tabryki Bo'8zyJda na Imit najlepie1 i najtaniej 111!11 Dla W Pań: oeoboa ' poozelc&Inła Zawadzkiej. :August& PaJlc. 216-? 
lJińi uzysku to pn;ez g;!J1j "5\.~„~·~~~„~~ Godz. przy}Qć: 3-7 wie6' &ginęła ka& od paaaportu,- w;: 

~ li1!!I lft!Hft!:Hft!łUB~Ul!:IUl!I dana 11 fabryki• lłieUenberga i 

OGŁOSZENIA lWiil Chodorowa na imię Władysława lla-

~. Ili ,,AIOillvITT vur11cr11a lńd1~1·m". iilJ; Dr. Franciszet (otiottiericz c:!~.~~=~;~='łh~ Ziht~ "::'i:,r.t t=~ 
1!!11! n li I J Ili I\ J" Lii UILLl - (senior) ści wyucza w l:U'ótkim ozasle meto- Imię Robert& Ber. 288-I 

UU 
mieszka obecme na ul. Prze• dą.prauyozną 1 przyspasabia na aa-

~11 · d u , 1 modzlelnego buchałtera-.1e.oreaponden-
• lnYI Jaz ,.., tront, I plQtr. I el. 17-14 ta, rlługolet.nl szel biura Akc. Tow. 

·~~~rm~~1~E;:.1re;;;;3)1~siE.""iĘ „ Guci.ziny prz11ę~ od 9 1 pół do 11 .•a. OrerLy pod .liucna1ter·prakty1t" w 
l.~ll!!!!!itlt63J1J;;11 i;:;;p;i1 oo 1 Oli 6-t; w1ecz &dministracfi nlnie1szego pisma. 

''°W1aawca Antoni h.e a.żea. · W drukarni ~t. Kaiłł,żka. ~acll.od.Dła 87 

1" ~ „ " • ., . - . ' . ~ „ 


